
Ulewne posiedzenie
kfjfireKCfi genewskiej

13 maja br. odbyło się pod 
przewodnictwem ministra Molo- 
towa niejawne posiedzenie kon­
ferencji genewskiej.

Po posiedzeniu ogłoszono na­
stępujący komunikat oficjalny: 

1 yy dnln 18 maja br. na posie­
dzeniu niejawnym członkowie 
dziewięciu delegacji omawiali w 
dalszym ciągu problem przywró­
cenia pokoju w Indochinach."

*
W dniu 19 maja br. o godz. 15 

odbędzie się następne posiedze­
nie niejawne poświęcone spra­
nie Indochin.

Rozszerzenie i umocnienie Frontu Narodowego
oraz pomnażanie wkładu inteligencji i rzemiosła 

w wielkie dzieło budownictwa socjalistycznego
podstawowym obowiązkiem Stronnictwa Demokratycznego

Rezolucja uchwalona na Zjeździe Krajowym 
Stronnictwa Demokratycznego iskrótj

' W dnin 17 bm. zakończył obrady Zjazd Krajowy Stron­
nictwa Demokratycznego. Zjazd przyjął referat sprawo­
zdawczy przewodniczącego CK SD Wacława Bareikow- 
skiego, referat o zadaniach Stronnictwa Demokratycznego 
w związku z uchwałami II Zjazdu Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, wygłoszony przez sekretarza general­
nego CK SD I.eona Chajna oraz referat organizacyjno- 
gtatutowy z-cy sekretarza generalnego CK SD — Zyg­
munta Moskwy — za wytyczne dalszej pracy stronnictwa.

Zjazd zatwierdził nowy sta- ców, wszechstronnie oniówio- 
tut SD, dokonał wyboru no­
wych władz naczelnych 
stronnictwa oraz przyjął re­
zolucję.

W dwudniowej dyskusji, w 
której uczestniczyło 41 mów-

82,9 proc.
czechosłowackich wybori ów
oddało swe głosy
na kandydatów
Frontu Narodowego

PRAGA (PAP)
16 maja odbyły się w Cze­

chosłowacji wybory do tere­
nowych rad narodowych.

Do Centralnej Komisji Wy­
borczej wpłynęły dane o wy­
nikach wyborów w 1/3 wszyst 
kich dzielnic kraju. Według 
tych danych, udział w głoso­
waniu wzięło 98% wyborców.

Na kandydatów Frontu Na­
rodowego do rejonowych rad 
narodowych głosowało 82,9% 
wyborców.

W niektórych miejscowoś­
ciach udział był jeszcze licz­
niejszy. W robotniczym Kład- 
nie głosowało 89,28% wybor­
ców. W Brnie oddali swe gło­
sy m. in. przejeżdżający cze­
chosłowaccy uczestnicy Wy­
ścigu Pokoju. W centrum 
przemysłowym — Zagłębiu 
Ostrawskim zgodnie szli do 
urn Czesi, Słowacy i Polacy, 
aby oddać swe głosy na kan­
dydatów Frontu Narodowego, 
wśród których jest wielu Po­
laków.

Ukraińska 
i Białoruska SRS
do UNESCO

MOSKWA (PAP)
Agencja TASS donosi, że 

przed kilku dniami Minister­
stwo Spraw Zagranicznych 
Ukraińskiej SRR przesłało 
dyrektorowi generalnemu 
UNESCO pismo powiadamia­
ne, że rząd Ukraińskiej SRR 
Postanowił uznać statut 
ONZ do spraw oświaty, na- 

i kultury oraz upoważnił 
ambasadora ZSRR w Anglii 
do podpisania tego statutu w 
pieniu rządu Ukraińskiej 

> Analogiczne pismo prze 
^ało również Ministerstwo 
k Praw Zagranicznych Biało­
ruskiej SRR.

dniu 12 bm. ambasador 
> W An-ln J- Malik pod- 

mmł z upoważnienia rządów 
uyainskiej SRR i Białoru- 
mej SRR statut UNESCO.
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no najważniejsze 
pracy stronnictwa.

dziedziny

Rezolucja
Rezolucja wskazuje na wstę­

pie na wkład Stronnictwa Demo 
kratyczncgo w osiągnięcia gospo 
darcze, kulturalne i społeczne 
naszego narodu, podkreślając, że 
rozszerzanie i umacnianie Fron­
tu Narodowego oraz pomnaża­
nie wkładu inteligencji i rzemio­
sła w wielkie dzieło budownic­
twa socjalistycznego w naszym 
kraju stanowi podstawowy obo­
wiązek stronnictwa.

„Zjazd Krajowy Stronnictwa 
Demokratycznego — czytamy w 
rezolucji — pozdrawia naszą bo 
haterską klasę robotniczą i jej 
partię — Polską Zjednoczoną 
Partię Robotniczą — kierowni­
czą siłę narodu, której bart i ro­
zumna polityka decydują o suk­
cesach i zwycięstwach narodu 
na drodze do Polski socjalistycz­
nej.

Zjazd stwierdza, że w dziele 
realizacji wielkiego programu 
Frontu Narodówegb umacnia się 
więź braterskiej współpracy 
Stronnictwa Demokratycznego z 
Polską Zjednoczoną Partią Ro 
botniczą“.

Podkreślając następnie, że u- 
chwały II Zjazdu Polskiej Zjed­
noczonej Partii Robotniczej przy 
jęte zostały z uznaniem przez ca 
ły naród polski i stały się jego

Adenauerowcy 
niecierpliwią się

BERLIN (PAP)
Jak donosi agencja ADN, 

minister transportu w rządzie 
bonnskim Seebohm (Partia 
Niemiecka) przemawiając na 
jednym ze zjazdów wystąpił z 
pogróżkami pod adresem Fran­
cji, domagając się, aby ratyfi­
kowała ona układ o „armii eu­
ropejskiej".

Władze naczelne 
Stronnictwa Demokratycznego
W dniu 16 bm., po zamknięciu 

obrad Krajowego Zjazdu Stron­
nictwa Demokratycznego, odby­
ło się posiedzenie nowowybra 
nego Centralnego Komitetu 
Stronnictwa.

Centralny Komitet wybrał pre 
zydium w następującym skła­
dzie: przewodniczący — Wa­
cław Barcikowski, zastępca prze 
wodniczącego — Stanisław Kul­
czyński, sekretarz generalny — 
Leon Chajn, zastępca sekretarza 
generalnego — Zygmunt Mos’ 
kwa.

Członkowie prezydium: Broni­
sław Chmielewski, Maria Jasa- 
czukowa, Jerzy Jodłowski, Eu-

Przeszło 10 tys. osób
z Nierr be zach
osiedliło się w HRB

Agencja ADN donosi, że już 
przeszło 10.600 osób z Niemiec 
zachodnich osiedliło się w Nie­
mieckiej Republice Demokra­
tycznej. i.

ELKGPOISKI

programem działania — rezolucja 
wzywa wszystkich członków 
stronnictwa oraz wszystkie jego 
ogniwa organizacyjne do wzmo­

■A) 
- •

23 - 23 maja
odbędzie się w Berlinie
nadzwyczajna

sesia
Światowej 

Rady Pokoju
Sekretariat światowej 

Rady Pokoju ogłosił na­
stępujący komunikat:

Nadzwyczajna sesja 
Światowej Rady Pokoju 
odbędzie się w Berlinie w 
dniach 23—28 maja.

Światowa Rada Pokoju 
rozpatrzy m*. in. sprawę 
bezpieczeństwa i niezawi­
słości narodów, jak też ko­
nieczności zlikwidowania 
groźby użycia bomby ato­
mowej i wodorowej.

genla Krassowska, Tadeusz Mi­
chejda, Stanisław Ochab, Józef 
Piskorski, Jan Rabanowski, Jan 
Karol Wende.

Przewodniczącym Centralnej 
Komisji Rewizyjnej wybrany zo 
stał Karol Strzałkowski.

Przewodniczącym Centralnego 
Sądu Stronnictwa wybrany zo­
stał Zygmunt Kapitaniak.

Tak wyglądać b^dą 
„wolne wybory
w Korei południowej

Jak donosi Agencja No­
wych Chin, sztab lisynma- 
nowskiej policji oświadczył, 
iż w dniach od 19 do 21 maja 
na całym terytorium połud­
niowej Korei ogłoszony bę­
dzie stan wyjątkowy w związ­
ku z mającymi nastąpić „wy- 
borami“ do marionetkowego 
. zgromadzenia narodowego". 
Wszystkie oddziały policyjne 
znajduję) się w stanie goto-

bojowej.
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żenia działalności nad rozwija­
niem postawy ideologicznej i pa 
triotycznej — bezpartyjnej in-

(Ciąg dalszy na xtr. t)

CAF. — fot. Uklejewskl.
Statek Polskiej Marynarki Handlowej „Prezydent Gottwald", 
uprowadzony przez klikę Cza ng Kai-szeka w dniu 13 maja 
br. Na zdjęciu: „Prezydent G ottwald" w porcie gdyńskim —

przed jednym z rejsów.

Społeczeństwo polskie
z najgłębszym oburzeniem

piętnuje nową prowokację
amerykańskiej marionetki
Czang Kai-szeka

WARSZAWA (PAP)
Najgłębsze oburzenie ogarnęło społeczeństwo polskie na 

wieść o nowej prowokacji amerykańskich kół agresyw­
nych — o uprowadzeniu drugiego już z kolei polskiego 
statku handlowego „Gottwald" przez żołdaków amerykań­
skiej marionetki Czan Kai-szeka.

Burzliwy przebieg miały 
masówki, które odbyły się w 
portach i stoczniach Gdań­
ska, Gdyni i Szczecina, w za­
kładach pracy Warszawy, Ło­
dzi i innych miast.

Szczególnie wiele ostrych 
słów potępienia padało pod 
adresem podżegaczy wojen­
nych na masówkach w por­
tach i stoczniach Gdańska, 
Gdyni i Szczecina. W Gdań­
sku Wyraziła swe głębokie o- 
burzenie wielotysięczna zało­
ga największego zakładu bu­
downictwa okrętowego w* Pol­
sce — stoczni. Na wszystkich 
wydziałach stoczni odbyły się 
masówki.

■ „Wara piratom czangkai- 
szekowskim, amerykańskim 
pachołkom, od naszych stat­
ków handlowych — powie­
dział na masówce w wydziale 
budowy kadłubów* mistrz Wa- 
rzyński. — Jest to nowa o- 
hydna prowokacja, dokonana 
w ehwili, kiedy w Genewie 
ważą się losy utrwalenia po­
koju w Azji."

Portowcy Gdyni, którzy do­
brze znają załogę statku i 
jego sylwetę, oni, którzy u- 
śmiechem Witali wracają­
cych marynarzy M/S' „Gott- 
wald“ i żegnali wypływają­
cych życzeniami pomyślnych 
wiatrów, którzy mają wśród 
załogi wielu serdecznych 
przyjaciół, kolegów i znajo­
mych. 2 mocą piętnowali 
shrodrrfcsy wyczyn.

siząri FUL fcmft *• Ukz 
położenia kresu aktom bezprawia

piratów z Taiwanu
WARSZAWA (PAP)
W związku z bezprawnym up rowadzeniem statków „Praca" f

„Gottwald" minister Spraw Za granicznych P. R. L. wystosował 
w dniu 17 bm. następujące depesze do przewodniczącej VIII 
Sesji Zgromadzenia Ogólnego i do Sekretariatu Generalnego 
ONZ.
PANI V. LAKSHMI PANDIT, 
PRZEWODNICZĄCA ZGRO­
MADZENIA OGÓLNEGO NZ

NEW-YORK 
Pani Przewodnicząca!
Dnia 13 bm. piraci Czang Kai-

szeka przy aktywnym udziale 
samolotów USA dokonali zbroj­
nej napaści w odległości 450 mil 
na wschód od Taiwanu na polski 
statek handlowy „Gottwald" — 
odbywający swój pokojowy rejs 
i bezprawnie statek wraz z za­
łogą uwięzili. Wiadomo Pani, że 
mniej więcej pół roku temu zo­
stał napadnięty i przemocą upio 
wadzony w podobnych okolicz­
nościach polski statek handlowy 
„Praca", którego załoga jest po 
dzień dzisiejszy więziona na Tai 
wanie. W obu wypadkach odpo­
wiedzialność za pogwałcenie 
norm prawa międzynarodowego 
i pr^w ludzkich spada na Stany 
Zjednoczone. Rząd Stanów Zjed­
noczonych, którego sńy zbrojne 
kontrolują wody tego obszaru i 
uczyniły z chińskiej wyspy Tai- 
wan bazę dla swych wypadów,

Również profesorowie, asy­
stenci i studenci Politechniki 
Gdańskiej z oburzeniem pięt­
nowali zbójecki wyczyn im­
perialistów.

W Szczecinie wielką halę 
mechaniczną stoczni wypeł­
nili po brzegi robotnicy, in­
żynierowie, urzędnicy. Na 
twarzach widać wzburzenie. 
W licznych rozmowach roz­
brzmiewają słowa: „istny 
rozbój", „podła prowokacja".

W stolicy ostro potępiła 
bandycki napad załoga FSO 
na Żeraniu — fabryki stano­
wiącej przykład braterskiej 
współpracy między narodami 
miłującymi pokój.

Nowe kino
w Poznaniu

W związku z przewidzianym 
w połowie czerwca zamknię­
ciem kina „Apollo", w którym 
przeprowadzony zostanie re­
mont, Okręgowy Zarząd Km 
w Poznaniu uruchamia z rin. 
29 bm. w gmachu Zarządu Wo 
jewódzkiego LPZ w Poznaniu 
przy ul. Niezłomnych 1 (Dom 
Żołnierza) nowe kino pod na­
zwą ,,Wiarus".

Na otwarcie kina wyświe­
tlony zostanie film pródukc|i 
czechosłowackiej pt. „Dumna 
króiawaa". (v)

wykorzystuje klikę kuomintanr 
gowską juko narzędzie prowoka­
cji i gwałtów w stosunkach mię 
dzyna rodowych.

Rząd Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej zwraca się do Pani 
jako przewodniczącej VIII Sesji 
ONZ z prośbą o podjęcie nie­
zbędnych kroków w sprawie na 
tychmiasiowego zwolnienia za­
łóg i zwrotu obu zagrabionych 
statków polskich. Rząd polski 
chce wierzyć, że ONZ zajmie w 
tej sprawie właściwe stanowi­
sko w interesie poszanowania e- 
leanentamyeh zasad prawa mię­
dzynarodowego, wolności żeglu­
gi oraz bezpieczeństwa krajów 
Azji i rozwoju ich stosunków z 
Europą i z innymi krajami 
świata.

Z upoważnienia rządu PRL. 
(—) ST. SKRZESZEWSKI

minister spraw zagraniczn.

PAN DAGIIAMMARSKJOEP, 
SEKRETARZ GENERALNY OR­
GANIZACJI NARODÓW ZJED­
NOCZONYCH.

NEW-YORK
Panie Sekretarzu Generalny!
Dnia 13 bm. na pełnym morzu 

w odległości 450 mil na wschód 
od Taiwanu został ostrzelany i 
przemocą uprowadzony przez pi 
ratów czangkaiszekowskich, przy 
czynnym udziale samolotów . 
USA, polski statek handlowy 
„Gottwald". Jak Panu wiado­
mo, jest to już drugi akt bez­
prawnej napaści na polski sta­
tek uprawiający pokojową żegiu 
gę na wodach Dalekiego Wscho­
du, przy czym statek „Praca" i 
jego załoga są do dziś dnia wię­
zione na Taiwanie. Odpowie­
dzialność za te akty napaści spa 
da na rząd Stanów Zjednoczo­
nych, który posługuje się zban­
krutowaną kliką kuomintangow 
ską dla zakłócenia pokojowej ze 
glugi, dla wywoływania różnych 
prowokacji i utrzymywania na­
prężenia na Dalekim Wschodzie.

Nie ulega wątpliwości, że bier 
na postawa ONZ wobec pirackie 
go porwania statku „Praca" — 
mimo wielokrotnych wystąpień 
Polski na forum Organizacji — 
zachęciła amerykańskich moco­
dawców Czang Kai-szeka do no­
wej prowokacji.

Rząd polski domaga się, aby 
położyć kres aktom bezprawia i 
pirackim wypadom, które stano­
wią poważną groźbę dla wolno­
ści żeglugi, dla rozwoju pokojo­
wych stosunków między naro­
dami świata i dla odprężenia w 
sytuacji międzynarodowej.

Rząd Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej zwraca się do Pa­
na, jako Sekretarza Generalne­
go ONZ, organizacji, do której 
należy obrona prawa w stosun­
kach międzynarodowych, o pod­
jecie jak najenergiczniejszych 
kroków w sprawie natychmiasto 
wego zwolnienia obu statków 
wraz z załogami.

Z upoważnienia rządu PRL 
(—) S^. SKRZESZEWSKI

minister spraw zagraniczn.

Dnia 18 bm. Centralna Ra­
da Związków Zawodowych 
wystosowała do Światowej 
Federacji Związków Zawodo­
wych depeszę, w której zwra­
ca się z apelem, aby sekreta­
riat ŚFZZ poinformował o 
tym niesłychanym akcie bez­
prawia jak najszersze masy 
ludzi pracy i wezwał je do 
akcji o natychmiastowe zwol­
nienie statków i ich załóg.

„Historia KPZR
— nowa cenna 
pozycja wydawnicza 
„Książki i Wiedzy"

WASZAWA (PAP) 
Nakładem „Książki i Wie­

dzy" ukazała się nowa cenna 
pozycja wydawnicza — pro­
gram kursu „Historia Komuni­
stycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego" ,opracowany przez 
Wyższą Szkołę Partyjną KG 
KPZR. Program podzielony na 
15 kolejnych tematów zawiera 
zwięzłe konspekty do historii 
Komunistycznej Partia Związ­
ku Radzieckiego, począwszy od 
okresu pierwszych walk mark­
sistów rosyjskich o utworzenie 
Socjaldemokratycznej Partii 
Robotniczej, aż do okresu roz­
poczynającego budownictwo ko­
munizmu w Zawiązku Radzie-c.
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Władze francuskie ponoszą pełną odpowiedzialność
za pogwałcenie układu 

w sprawi® ewakuacji rannych jeńców i Bbn Bien-fu
Oświadczenie rzecznika delegacji Wietnamskiej Republiki Ludowej

Oezolucja nchalona na Zjeździć Krajowy 
Stronnictwa Demokratycznego

GENEWA (PAP)
Dnia 18 bm. rzecznik delegacji Wietnamskiej Republiki Demo­

kratycznej zorganizował konfer encję prasową. Poinformował on 
licznie zebranych dziennikarzy, że w związku ze sprzecznymi 
i często fałszywymi doniesienia ml prasy, dotyczącymi ewakuacji 
rannych z Dien Bien-fu, pragnie przedstawić istotny stan rzeczy 
do chwili obecnej.

Na wstępie rzecznik przypcm 
niał oświadczenie delegacji Wiet 
namskiej Republiki Demokra­
tycznej z drna 10 maja br.', iż 
rząd WRD gotów jest zezwolić 
na ewakuacją ciężko ranny cli 
jeńców z Dien Dicn-fu, bez 
względu na ich rasę i narodo­
wość, Szef delegacji francu­
skiej — minister Bioauh usto­
sunkował się, jak wiadomo, po­
zytywnie do tej deklaracji szeia 
delegacji Wietnamskiej 'Republi­
ki Demokratycznej — Pham 
Wan-donga. Obie aelegacje po­
informowały o tym swe rządy, 
te zaś miały nakazać podjęć.e 
na miejscu odpowiednich kro­
ków, aby wprowadzić w życie 
porozumienie osiągnięte w Ge­
newie.

Dnia 13 bm. przedstawiciel 
francuskiego nowouztwa naczel­
nego — dr Huard przybył na 
helikopterze do Dien Bien-fu i 
nawiązał kontakt z dowództwem 
Wietnamskiej Armii Ludowej.

Obie strony postanowiły wów­
czas, co następuje:

1) w pierwszej turze ewakuo- 
wanych będzie 553 rannych;

2) liczba rannych w następ­
nych turach ustalana będzie póż 
niej — w ten sposób, aby dzien­
nie można było ewakuować po 
80—lbJ rannych;

3) lotnictwo francuskie prze* 
rwie swą działalność bojową nad 
Dien Bien-fu i w przyległej stre 
fie w promieniu 10 km, jak rów­
nież na drodze nr 41.

Tak więc — stwierdził rzecz­
nik uelegacji Wietnamskiej Repu 
bliki Demokratycznej — porozu­
mień.e w sprawie ewakuacji ran 
nych osiągnięte zostało na miej­
scu w sposób zadowalający obie 
strony.

Niezwłocznie po tym z Dien 
Bień fu ewakuowano pierwszych 
11 rannych do Hanoi. Prasa 
francuska przyznała, że dowódz

Dzisiaj

ziemniaczane
\V/ ostatnim czasie poja- 
’ wita się stonka ziem­

niaczana w powiatach: 
Trzcianka l Leszno. Pierw­
sze ogniska natychmiast zli 
kwidowano, ałe niebezpie­
czeństwo istnieje nadal. 
Wczoraj zanotowano poja­
wienie się groźnego szkod­
nika w powiecie gnieźnień­
skim. Sygnały te powinny 
pobudzić wszystkich chło­
pów, członków spółdzielni 
produkcyjnych, zaiogi PGR 
i pracowników służby rol­
nej do wzmożonej czujno­
ści i systematycznej lustra­
cji pól ziemniaczanych. Za- 
nieubania lat ubiegłych w 
akcji przeciwstokowej nic 
mogą się powtórzyć. Nie 
możemy pozwolić na roz­
przestrzenienie się stonki, 
gdyż groziłoby to olbrzy­
mimi stratami ziemniaków, 
jak również wpłynęłoby u- 
jemnie na stan hodowli.

Państwo przeznaczyło na 
tegoroczną walkę ze stonką 
poważne fundusze i duże 
ilości sprzętu oraz środków 
chemicznych. Od Was, chlo 
pi, zależy teraz, czy'ten o- 
gromny wysiłek materialny 
i organizacyjny państwa 
nie pójdzie na marne.

CHŁOPI! CZŁONKOWIE 
SPÓŁDZIELNI PRODUK­
CYJNYCH! ROBOTNICY 
PGR!

Przeglądajcie sumiennie 
pola ziemniaczane! Niszcz­
cie natychmiast każde napo 
tkane ognisko i meldujcie o 
nim w Waszej GRN. im 
więcej szkodników usunie­
cie z pól, tym większe będą 
zbiory ziemniaków.

W całym naszym woje­
wództwie odbywa się dzi­
siaj pierwsza wstępna lu­
stracja pól. Drugi przegląd 
nastąpi w dniu 25 bm.

JAK NAJSUMIENNIEJ 
PRZEGLĄDAJCIE POLA 
ZIEMNIACZANE — LEŻY 
TO W WASZYM WŁAS­
NYM DOBRZE ZROZU­
MIANYM INTERESIE.

two naczelne Wietnamskiej Ar­
mii Ludowej zmobilizowało wie­
lu ludzi do odbudowy lotniska 
w Dien Bien-fu, aby mogły fam 
lądować samoloty francuskie — 
mające transportować rannych.

Ponadto dowództwo naczelne 
Wietnamskiej Armii Ludowej 
przyjzękło poczynić wszelkie 
kroki dla przyspieszenia ewaku­
acji. Personelowi sanitarnemu 
armii francuskiej umożliwiono o 
piekę nad jeńcami.

Tymczasem francuski mini­
ster spraw zagranicznych Bi­
dault wystosował do mimistra 
spraw zagranicznych ZSRR 
Mołofcowa list, w którym uskar­

Laniel odroczył termin debaty 
nad ratyfikacją układu 

o „europejskiej wspólnocie obronnej1'
P.472Y2 (PAP)
Jak donosi dziennik 

Monde", rząd Łaniela 
będzie się domaga! ustalenia 
terminu debaty w Zgroma­
dzeniu Narodowym nad raty­
fikacją układu o „europej­
skiej wspólnocie obronnej".

Na wniosek rządu Łaniela 
18 maja br. miało się odbyć 
pas iedaenie przewodniczących 
grup parlamentarnych Zgro­
madzenia. Narodowego dla u- 
stalemia terminu debaty. Jod-

Obrady
międjąnarcdswsl 
konferencji młodzieży 
przeciwko „europejskiej 

wspólnocie obronnej"
18 bm. w Berlinie rozpoczę­

ła obrady konferencja mło­
dzieży krajów europejskich 
przeciwko „europejskiej współ 
nocie obronnej", o pokój i 
przyjaźń, zwołana z inicjaty­
wy młodzieży niemieckiej i 
francuskiej.

W konferencji bierse xi- 
dział 120 delegatów o róż­
nych poglądach politycznych 
z 6 państw, które mają wejść 
w skład „europejskiej wspól­
noty obronnej", oraz delega­
cje młodzieży ze Związku Ra­
dzieckiego, Polski, Węgier, 
Rumunii, Bułgarii, Czechosło­
wacji, Norwegii, Szwecji, Da­
nii, Finlandii, Szwajcarii i 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej.

Przewodniczący Związku 
Wolnej Młodzieży Niemiec­
kiej (FDJ) Honecker powitał 
uczestników konferencji w 
imieniu miłującej pokój mło­
dzieży niemieckiej.

Na posiedzeniu przedpołud­
niowym wygłosił przemówie­
nie delegat Polski, poeta ka­
tolicki Mikołaj Rostworowski.

Glos Pekinu
a nie Formozy 
jest prewd^wym
grosem Chin 
— oświadczył 
premier Nehru

Premier Indii Nehru prze­
mawiał 13 bm. w Izbie Wyż­
szej parlamentu, zapoczątko­
wując debatę nad polityką 
zagraniczną Indii.

Premier Nehru domagał się 
przywrócenia Chinom Ludo­
wym należnego im prawnie 
miejsca w ONZ i oświadczy! 
ni. in.: „źródłem wielu trud­
ności w ciągu ostatnich czte­
rech lat był przede wszystkim 
fakt, że pewne kraje nie chcą 
zadać realistycznego stanowi­
ska wobec rządu, który rze­
czywiście reprezentuje naród 
chiński. Jest faktem zdumie­
wającym i absurdalnym, że 
niektórzy uważają głos For­
mozy (tj. Czang Kai-szcka)

, za prawdziwy głos Chin".

żał się, że w p&erw»xaj grapl* 
450 rannych nie ma ani jedne­
go Wietaruwncsyksu Jednoczeó- 
n-ic Bidault protestował prze­
ciwko — jak się wyraził — 
j.noTOmu żądaniu" dowództwa 
W ietn arnskiej Armad La d owej, 
a mianowicie nstaleuerau już 
warunkowi, że lotnictwo fran­
cuskie na czas ewakuacji ran­
nych przerwie działalność bo­
jową nad drogą nr 41.

Tymczasem dowództwo fran­
cuskie zaczęło sabotować poro­
zumienie w sprawie ewakuacji 
rarunych. W dniu 15 bm. Fran­
cuzi nie przybyli do Dien Bien- 
fu, aby zabrać kolejną, grupę 
rannych.

Dnia 17 bm. strona francu­
ska postanowiła w ogóle zawie­
sić ewakuację rannych z Dien 
Bien-fu i Kaipowiedaiała, że po-

Jnakże 17 maja premier laniel 
„Lc wycofał swój wniosek i posie- 
nie i dzende przewodniczących grup 

parlamentarnych n-ie odbędzie 
się.

Wyjaśauając przyczyny de­
cyzji Łaniela „Le Monde" pod­
ia eśla, że obecnie głównym 
problemem jest sprawa Indo- 
!(in oraz konferencja genew­

ska. Rząd Łaniela, który pod­
czas ostatniego glosowania nad 
votum zaufania otrzymał za­
ledwie dwa głosy większości, 
nie może sobie obecnie pozwo­
lić na debatę nad sprawą tak 
niepopularną jak problem 
„europejskiej wspólnoty obron­
nej".

X KONFERENCJI GENEWS KHSJ 
Na ztfję-ein: pierwsse posiedzenie w sprawi* Indochin N T W54 rą.

Pan Bitałt w roli „majstra-popsuja
(Telefonem z Genewy od specjalnego wysłannika)

j.) oniedsi alkowę posiedzenie w 
1 ścisłym gronie nie było te­

matem żadnej konferencji pra­
sowej, gdyż jak wiadomo, prze­
bieg posiedzenia był tajny i je­
dynie krótki komunikat ogło­
szony został po zakończeniu 
przez rzecznika delegacji chiń. 
skiej. W tym stanie rzeczy 
dziennikarze czyhali łapczywie 
na każdą nowinkę, a słynny 
młyn plotek z Domu Prasy 
zmienił się w bezrybie, na któ­
rym i rak ryba.

Mimo jednak braku pełnych 
informacji o pj-zebiegu posie­
dzenia, dzień wczorajszy nie 
był pozbawiony komentarzy. 
Sprawa ewakuacji rannych z 
Dien Bien-fu wyskoczyła po 
raz nie wiadomo już który, jak 
sprężynka naciśnięta psotną 
ręką. Minister Bidault znalazł 
nową komplikację w prostej 
sprawie. Problem rannych z 
Dien Bien-fu po,siu żył mu już 
w pierwszej fazie obrad do ha­
mowania postępów konferencji 
oraz do stwarzania klimatu 
niepotrzebnej wrogości między 
delegacją francuską a delega­
cjami ZSRR, Chin i Wietna­
mu. Tym razem ministrowi Bi­
dault przyszedł w natychmia­
stowy sukurs amerykański pod­
sekretarz stanu, Bedell Smith. 
Nie ulega tu dia nikogo wątpli­
wości, że zarówno dla delega­
ta francuskiego, jak i amery­
kańskiego, dobry jest każdy

raąwissy od 18 maja będzie 
bombardować drogę nr 41, je­
żeli dowódatwo Wietnamskiej 
Armii Ludowej odrzuci pewne 
punkty nowego planu francu­
skiego, które według oceny do­
wództwa Wietnamskiej Armii 
Ludowej — były nierealne. 
Strona francuska domagała się 
w szczególności, aby kontrola 
nad drogą nr 41 przekazana 
została komisji mieszanej, pod­
legającej całkowicie obserwa­
torom neutralnym. Żądała 
ona również ponownych zapew­
nień, że wie będzie stosowana 
żadna dyskryminacja wobec 
rannych — bez względu na to, 
czy są oni Francuzami, czy 
Wietn amczyk am i.

Wyboru rannych przezna­
czonych do ewakuacji miałaby 
dokonywać wspomniana komi­
sja.

Oto jak — stwierdził rzecz­
nik — przedstawiają się fakty 
do chwili obecnej. Należy pod­
kreślić, że ponawiane przez 
Francuzów .żądanie niestosowa­
nia dyskryminacji wobec ran­
nych jest bezprzedmiotowe, po­
nieważ Wietnamska Armia Lu­
dowa nigdy takiej dyskrymi­
nacji nie stosowała i nie sto­
suje.

Rzecznik podkreślił następ­
nie, że przystępując do wyko­
nania porozumienia w sprawie 
jeńców Wietnamska Armia Lu­
dowa stosowała się jak naj­
ściślej do przyjętych zobowią­
zań i do nakazów humanita­
ryzmu, natomiast władze fran­
cuskie . czyniły wszystko, aby 
sabotować porozumienie.

Jeżeli ranni z korpusu eks­
pedycyjnego pozostaną jesz­
cze w Dien Bien-fu — wy­
łączna odpowiedzialność za 
tę sytuację spadnie na wła­
dze francuskie, które nie do- 

, trzymały przyjętych zobowią- 
' zań.

pretekst, byle tylko przeciągnąć 
konferencję, opóźnić chwilę 
rzeczowej dyskusji i wywołać 
wrażenie, że rozmawiać się nie 
da. Panom Bidault i Bedell 
Smithowi chodzi wyraźnie o 
odczekanie na wyniki „misji" 
podjętej w Wietnamie przez 
francuskich generałów Ely, 
Salan i Pelissier, gdyż Dien 
Bien-fu nie przekonało ich jesz­
cze, że szanse rozwiązania pro­
blemu indochińskiego znajdują 
się na genewskim stole obrad, 
a nie na wietnamskim froncie 
„brudnej wojny". Panowie Bi­
dault i Bedell Smith chcą rów- 
nież odczekać na wynik pary­
skich rozmów francusko-ame- 
rykańskich, których tematem 
są warunki ewentualnej inter­
wencji amerykańskiej w Wiet­
namie; przy czym rozmowy tc 
mają spełniać rolę szantażu 
wobec konferencji, podobną do 
roli, jaką w początkach obrad 
pełnić miały groźby zrzucenia 
przez lotnictwo amerykańskie 
bomb atomowych pod Dien 
Bien-fu. Jak dotychczas jedy­
nym wyraźnym skutkiem tych 
szantaży jest pogłębienie się 
rozłamu w obozie państw za­
chodnich, na skutek zajęcia od­
rębnej postawy przez rząd bry­
tyjski. Wczoraj w Domu Prasy 
komentowano żywo słuszną iry­
tację, jaka ogarnęła ministra 
Fdena na wieść o francusko- 
amerykańskich knowaniach w

fCiąp dalszy z« str. 1)
tefizwicji 1 rzemiosła. „Zada- 
nieaa Stronnictw* DeuuokrtUyc®- 
nego — głosi rezolucja — 
pomóc inteligencji s nim zwią­
zanej w czynnym wykorzysta­
nia szerokich możliwości, jakie 
otwiera ustrój Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej dla twórcze­
go jej udziału w budowaniu no­
wego życia narodu".

Rezolucja stwierdza dalej, te 
władza ludowa stwarza coraz 
lepsze warunki dla działalności 
i bytu rzemiosła oraz podkreśla 
obowiązek stronnictwa pomaga­
nia rzemiosłu w wykonywaniu 
jego zadań związanych z progra 
mcm szybszego podnoszenia sto­
py życiowej mas pracujących. 
,.Jak najpełniejsze zaspokajanie 
przez rzemiosło potrzeb wsi w 
zakresie drobnej wytwórczości i 
usług — czytamy w rezolucji — 
to praktyczne zacieśnianie soju­
szu robotniczo-chłopskiego, a 
więc realizacja podstawowego za 
dania naszego budownictwa so­
cjalistycznego'*.

Rezolucja mówi dalej o wadze 
nadchodzących wyborów do rad 
uarouowych oraz powołania gro 
madzkich rad narodowych, wzy­
wając- wszystkich członków stron 
nictwa, aby pracą swą przyczy

Twierdza kronsztacka
odznaczona orderem
Czerwonego
Sztandaru

MOSKWA (PAP)
Prasa radziecka z 18 bm. o- 

publikowała dekret Prezy­
dium Rady Najwyższej ZSRR 
o odznaczeniu orderem Czer­
wonego Sztandaru kron- 
sztackiej twierdzy wojenno- 
morskiej w związku z przy­
padającą 18 maja br. 250 
rocznicą założenia twierdzy.

W Kronsztacie stanie pom­
nik, a w ściany domów, w 
których mieszkali 1 pracowali 
wybitni przedstawiciele floty 
rosyjskiej: S. O. Makarów, 
A. S. Popow i M. P. Łazarew, 
wmurowane zostaną tablice 
pamiątkowe.

Paryżu, o których „lojalni" 
alianci nie raczyli go w ogóle 
zawiadomić. Jeśli mimo to, 
wczorajsze posiedzenie pchnęło 
poważnie naprzód sprawę po­
koju w Indochimach, zawdzię­
czać to można spokojnej, rze­
czowej i pozbawionej jakichkol­
wiek ubocznych celów postawie 
delegacji Związku Radzieckie, 
go, Chin i Wietnamskiej Repu­
bliki Demokratycznej.

W związku z wojowniczą po­
stawą ministra Bidault krąży 
wśród dziennikarzy złośliwa 
anegdotka. Opowiada ona o 
pewnym poczciwcu w malej 
mieścinie francuskiej, któremu 
żema przyprawiła rogi i który 
twierdził, że z tej upokarzają­
cej sytuacji wybawić go może 
tylko wybuch wojny światowej. 
Anegdota może przesadza od­
robinę, niemniej jednak oddaje 
dość debrze skompromitowaną 
sytuację, w jakiej z własnej 
winy znalazł się na konferencji 
delegat francuski. Z uporem 
maniaka upiera się on przy mi­
litarnym aspekcie problemu 
wietnamskiego — który przed­
stawia się dla strony francu­
skiej jak najgorzej — zamiast 
rozpatrzyć polityczną stronę 
zagadnienia, w której leżą sze­
rokie możliwości honorowego i 
słusznego rozwiązania pokojo­
wego.

wych za
MIROSŁAW ŻUŁAWSKI warunki pracy.

oiali »iq do stałego umacniania 
podstaw ustroju ludowego, umac 
mama ludowego państwu, uysty 
pluiy państwowej i ludowej 
worządoosei. Wzywa następmt 
wszystkie ogniwa organizacyjne 
wszystkich członków stro.tnic- 
twa oraz bezpartyjną inteńge/ 
cję i rzeamiodio uo zwiększenia 
udziaiu w waice o trwały pokoi 
i wszechstronną współpracę md 
dzy narodami. «^*czatv,iUlI4 
s.oję narodów w wuLe o trwjy 
pokoj, wotność i n»ezawiSiGSe\. 
mówi rezolucja — b.ronmeiwo 
juemokra.yezne widzi w rosną, 
cej stale sile moralnej, poi. tycz- 
nej, gospóuarczej i oorunnej o- 
boża pokoju, któremu przewo­
dzi Związek Radziecki oiaz w 
potężnym ruchu obrońtuw poko 
ju, obejmującym narody cmego 
sw.ata*.

Rezolucja wskazuje następnie 
na pogięoiającą się współpracę 
i przyjaźń, mięozy Rolską Rzeczą- 
pospoiitci Luacwą i Niemiecką 
Republiką Demokratyczną oraz 
pozdrawia patriotyczną tnleligea 
cję i mieszczaństwo Francji, 
Wioch, Niemiec zachodnich i in­
nych państw zachodniej łiuropy 
walczące o suwerenność tych 
krajów, o zapewnienie swoDód 
demokratycznych i pokój.

W końcowym fragmencie rezo 
lucja stwierdza, że realizacja za­
dań, stojących przed stronnic­
twem, wymaga stałego uspraw­
niania działalności Centralnego 
Komitetu i terenowych ogniw 
SD oraz wskazuje na koniecz­
ność kierowania się w ich pracy 
zasadą kolegialności, stosowania 
krytyki i samokrytyki, wreszcie 
wzywa i zobowiązuje wszystkie 
ogniwa organizacyjne i człon­
ków stronnictwa do oparcia ich 
pracy na zasadach zawartych w 
uchwalonym na Zjeżdzie statu­
cie Stronnictwa Demokratycz­
nego.

„W jedności narodu, w zwy­
cięskiej budowie ustroją socjali­
stycznego, w umacnianiu obron­
ności kraju, w dalszym zacieś­
nianiu sojuszu i więzów serńccs 
nej przyjaźni ze Związkiem Ra­
dzieckim i państwami demokra­
cji ludowej, Stronnictwo Demo­
kratyczne widzi gwarancję nie­
podległości i rozkwitu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej** — 
głosi na zakończenie rezolucja.

19 maja im r-
urodsS cię Ho Szi-min, prezy­
dent Wietnamskiej Republiki De 
mokratycznej, przywódca ludu 
wietnamskiego w jego bohater­
skiej walce o wyzwolenie się z 
jarzma kolonialnego.

19 maja 1922 r.
powstała organizacja pionierów 
radzieckich, organizacja, z któ­
rej ezeregów wyszli Gfeg Kosze- 
woj 1 Zoja Kosmodemiańska. Or 
ganlzacja pionierów radzieckich 
wychowuje przyszłych bojowni­
ków o wielką sprawę człowieka.

Zarząd Główny Ligi Przyja­
ciół Żołnierza organizuje w 
dniach: 24—23 maja br. w War­
szawie III centralne zaWody ra­
diotelegrafistów. W zawodach 
tych kilkudziesięciu czołowych 
radiotelegrafistów, wyłonionych 
drogą eliminacji wojewódzkich, 
walczyć będzie o zaszczytne ty­
tuły — najlepszego radiotelegra­
fisty — amatora LPŹ,

-K-
Rybacy kutra GDY-1R7 Spół­

dzielni Rybołówstwa Morskiego 
„Jedność Rybacka" z Władysła­
wowa dokonali niezwykłego po­
łowu.

W czasie wyciągania sieci, na­
pełnionej łososiem, wy^wm 
rzadko spotykany na wodach 
Bałtyku okaz. 45-kg delfina.

18 bm. powróciła z Budapesz­
tu delegacja Polskiej Akademii 
Nauk, której przewodniczyli: -- 
prezes PAN ■— prof. Jan Dem­
bowski oraz, sekretarz naukowy 
PAN — prof. Stefan Żółkiewski.

w Z’-Jak podaje ukazujący się 
raz irański dziennik „Pars > 
południowych okręgach ^rar!^ 
zostaną zbudowane lotniska. . 
chwili obecnej opracowuje 
już plany budowy tych 1°^ ®, ‘ 
Środki finansowe, konieczne o 
zbudowania lotnisk, otrzyma 
ran w ramach amerykański J 
,pomocy technicznej".

Jak donosi prasa angielska, do 
strajku maszynistów i palaczy 
węzła kolejowego Newton-A? 
bot, który rozpoczął się. 16 
br., przyłączyło się około 2 y 
siccy maszynistów i Pa ,aCf^ 
wielkiego londyńskiego węzła K 
lejowego’ Paddington oraz węz: 
w Bristolu •-

Kolejarze angielscy protestu.! 
przeciwko wprowadzeniu n 

rządzeń pogarszającymi



M O C N OGNIWO
Samochód, trzęsąc się po 

wyboistej drodze, skręcił do 
carku, przed gmach, w kto- 

teraz ruicoci Się szkolą
podstawowa.

__ Mchy, wysiadać! — za­
wołał kierownik grupy. Resz­
ta ekipy udaje się dalej do 
Chwałkowa.

W jednej z klas szkolnych 
serdecznie witają się robot­
nicy poznańskiego POMET-u 
z zebranymi chłopami. Roz­
mowa od spraw ogólnych 
przechodzi na temat spół­
dzielczości produkcyjnej. To 
zagadnienie nie duje spokoju 
obywatelom gromady Mchy. 
16 z nich zdecydowało się, ale 
te mało na wioskę, liczącą 
blisko 80 parceiantów. Wa­
hają się jeszcze niektórzy 
średniorolni, jak Józef Pie­
chocki, dając posłuch pod­
szeptom kułackim.

— Nie dajcie się omamić 
kułackiej gadaninie! — sły­
chać glos jednego z robotni­
ków. — Pamiętacie prze­
cież, jak to było dawniej — 
oszczędzaliście na cukrze, za­
pałkach, nafcie i z trwogą 
myśleliście o dzieciach, któ­
re, gdy podrosły, nie znajdo­
wały pracy i chleba na wsi, 
ani w mieście. Teraz wasi 
bracia w naszych szeregach 
robotniczych rozwijają pro­
dukcję przemysłową, budują 
nowe i jaśniejsze mieszkania, 
przestronne słoneczne szko­
ły, wygodne drogi. Dzieci 
wasze mają szeroki dostęp do 
szkół, do awansu zawodowe­
go i naukowego. Czekamy na 
ich ręce., na ich wiedzę i

Niewłaściwa skromność
W 1953 r. ob. Bronisław 

Banach z gromady Wólka 
Kątna w pow. puławskim zo 
stał odznaczony brązowym 
krzyżem zasługi za osiąg­
nięcia w swojej gospodarce. 
Uznanie, z jakim spotkał 
się ze strony państwa ludo­
wego,; stało się dla niego 
bodźcem do dalszych wy­
siłków.

Przykładów takich można by 
cytować wiele i prawdopo­

dobnie każdy uzna je za rzecz 
normalną. Boć przecież tak w a- 
śnie pomyślane są odznaczeń.a 
i nagrody w naszym państw e, 
by oddać cześć wysiłkom ludzi 
pracy, zachęcić ich do dalszej 
owocnej działalności, by innym 
wskazać drogę zasług. Okazuje 
się jednak, że są u nas jeszcze 
„działacze11, którzy tej sprawy 
nie doceniają. Mowa tu o pew­
nych prezydiach powiatowych
i wojewódzkich rad narodowych.

W województwie poznańskim
— jak wiadomo — produkcja roi 
na rozwija się stosunkowo do­
brze. Istnieje ponad 1100 spół­
dzielni produkcyjnych, wiele po­
wiatów zdobyło sztandar prze­
chodni za osiągnięcia w rolnic­
twie. Jest rzeczą jasną, że do 
uzyskania tych sukcesów przy­
czynili się ludzie, a więc dębrzy 
chlewmistrze, brygadziści, wy róż 
niający się w pracy społecznej 
organizatorzy, gospodarze indy­
widualni, staramr.e obchodzący 
się ze swoją ziemią. Ale w pre­
zydium WRN w Foznaniu uważa 
się widać, że cały dorobek rol­
nictwa dokonał się jakimiś nie- 
sicmskiml siłami.

W 1953 r. wprawdzie pewna 
liczba zasłużonych rolników o- 
łrzymata w naszym wojewódz- 
hńe odznaczenia, ale za osiąg­
nięcia w roku 1952. W 1953 r. 
Jaś Prezydium WRN nie dostrze 
E'n ani jednego rolnika godnego 
Wyróżnienia i z inicjatywy Pre­
zydium WRN nie wyszedł ani je­
den wniosek o odznaczenie.

Podobnie dzieje się w woj. 
Wrociawsk m, krakowskim szcze 
cuisk.m. W woj. warszawskim 

Poparcia tezy, ze niesposób 
^typować ani jednego ch opa 
^odznaczenia, powołano się na 
P’srha z sześciu powiatów, które 
fonicznie stwierdzały: „U nas 

”ie ma
d»i‘‘.

wyróżniających się lu-

Q 7-y istotnie .jest aż tak źle, 
jak twierdzą ,,producenci11

Polerków z prezydiów PRN. Wy- 
K arezy pojechać w teren, bez 
różnicy do jakiego pow atu, aby 
sierdzić, że jest wszędzie spo- 
0 ńńopów zasługujących na wy 
oclenie, ie sposób ich pracy 
° Py jest spopularyzowania w

okolicy,
Ur *aCZe^° — należy zapy- 
bat,~~ Prezydia PRN (z apro- 
ukaV/ezydiów nie chcą
> tu 'ó ?rz°óujących ludzi wsi

''"ren terenach. Istnieje prze-

umiejętności. Pomogą lepiej 
i szybciej budować nawę ży­
cie w miastach i na w'si.

— Sprawa lepszego jutra 
jest dz:ś w rękach naszych 
i waszych, w rękach robot­
ników i chłopów, My wam 
dajemy maszyny i narzędzia, 
odzież, urządzenia domowe, 
światło elektryczne. Wy nam 
dojecie chleb, mięso i surow­

Ekipa łączności miasta ze wsią 
z POMET-u często zagląda do 
gromady Mchy i Chwałkowo w 
pow. śremskim. Należy do niej 
bowiem szefostwo nad całym re­
jonem POM Śrem. Ekipa zabiera 
z sobą majstrów, którzy poma­
gają chłopom w naprawie narzę­
dzi i maszyn. Z pomocą miesz­
kańcom wsi spieszą takie lekarz 
i dentystka z POMET-u.

Na zdjęciu: dr Janusz Bielski, 
lekarz POMET-u, bada stan zdro 
wia Władysława Jańczaka w 
Mszczyczynle. Do gromady tej 
dr Bielski przyjechał z ekipą 
łączności.

cięż specjalna uchwała Rady 
Państwa i Rady Ministrów z 1952 
roku o odznaczeniach dla człon­
ków spółdzielni produkcyjnych, 
istnieją też odpowiednie podsta­
wy prawne do wyróżniania in- jniorolnym gospodarstwie, to 
dy wjdualnych chłopów. Skąd
wiać się rodzi ta dziwna, 
ściwa skromność?

Odpowiedź na to pytanie 
nie przysparza bynajmniej 
chwaty prezydiom rad narodo­
wych, które odżegnują się od 
wysuwania chłopów do odzna­
czeń. Po prostu funkcjonariu­
sze łych rad narodowych nie 
znają swego terenu. Redagują 
wiele instrukcji o podniesieniu 
produkcji rolnej, sporządzają 
wiele sprawozdań o osiągnię­
ciach swego powiatu, ale zza 
papierów nie dostrzegają czę­
sto żywych ludzi — producen­
tów. Łatwiej jest odpowie­
dzieć: nie widzimy kandyda­
tów' do odznaczeń, niż fatygo­
wać się odnalezieniem przodu­
jącego rolnika, zaopiekować 
się nim, służyć mu radą i po­
mocą, propagować jego osiąg­
nięcia. Ale nie wszystko co 
łatwre, jest słuszne. F. B.

Kryzys zaufania“ w Niemczech zachodnich
Wydarzenia stanowiące tło Konfe­

rencji Genewskiej odbijają się 
wielokrotnym echem w całym świecie. 

Mimo wysiłków' części prasy kapitali­
stycznej Zachodu, aby ukryć co się da 
z przemówień ministra Mołotowra i mi­
nistra Czou En-laia, szerokie koła lud­
ności w krajach kapitalistycznych do­
wiadują się prawdy, zawartej w tych 
przemówieniach. Nie dający się ukryć 
rozwój wydarzeń na arenie między­
narodowej (jak np. klęska militarna 
„polityki siły" imperialistów pod Dien 
Bier.-fu), znakomicie tę prawrdę ilu­
struje.

Toteż, mimo istnienia okupacyjnych 
warunków i opanowania życia Nie­
miec zachodnich przez adenauerow- 
ski reżym terroru, odwetu i przygoto­
wań woiennych, prawda o-zmianach 
w sytuacji międzynarodowej toruje 
sobie także drogę do świadomości sze­
rokich mas ludności Niemiec zachod­
nich.

leakcyjny dziennik za.chodnio-nie- 
miecki „Die Welt“, analizując sy­

tuację mocarstw zachodnich w świe­
tle Konferencji Genewskiej, zmuszo­
ny jest wyznać fakt powszechnego 
kryzysu zaufania do „polityki siły“ 
Zschodu. „Również w Niemczech — 
stwierdza reakcyjna gazeta zachod­
nio - niemiecka „Die Welt" — poli­
tyka Zachodu przeżywa kryzys zau- 

n i a/*
Spadek prestiżu amerykańskiej „po­

lityki siły" w’ opinii publicznej Nie­
miec zachodnich wzmógł krytykę dzia­
łalności Adenauera, będącej wykład­
nikiem polityki Waszyngtonu na tere­
nie Niemiec oraz zaostrzył sprzeczno­
ści wewnątrz koalicji rządzącej w' 
Bonn Na tym tle zrodził się wśród 
grupy posłów Bundestagu bonnskiego 
pomysł wysłania do Moskwy delega­
cji pod przewodnictwem dr. Pfleide-
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ce rolne dla niektórych gałę­
zi przemysłu. Lecz wasza pro 
dukcja nie nadąża za naszą. 
Dlatego partia, klasa robot­
nicza postanowiła pomóc 
wam poprzez jeszcze lepsze 
zaopatrzenie maszynowe wa­
szych gospodarstw. Postano­
wiła ulżyć wam w pracy, a 
zarazem ułatwić podniesienie 
urodzajów i hodowli.

— Popatrzcie na wasze po­
la i zagrody! Ile tam można 
zrobić ulapszeń, aby wyższa 
była ich wydajność.

— Wiele jeszcze zdziałać 
moana na gospodarstwach in­
dywidualnych, ale — jak sa­
mi wiecie — możliwości te 
na kilkunastu, czy kilkudzie­
sięciu morgach są ograniczo­
ne. Wspólnie możecie o wiele 
więcej wyprodukować przy 
mniejszym wysiłku. Tyle zie­
mi marnuje się w postaci 
miedz i dróżek! Od wczesne­
go świtu do późnej nocy pra­
cujecie na wąskich zagro­
dach, bo szeroki siewnik i 
traktor nie może na nich za­
kręcić. Nie możecie też do­
statecznie rozwinąć hodowli 
w ciasnych pomieszczeniach... 
Chłopi patrzą na mówiące­

go. Ma rację! Samotne bory­
kanie się na małym lub sre­

Trud robotników POMET-u 
opłacił się. W święto 1 Maju 
rhtópi gromady Mchy zawia- 

trud przynoszący rezultat daldomili swoich przyjaciół w
Irko mniejszy niż w spół 
dzielni.

Józef Piechocki jakoś nic 
może się pogodzić z tymi ar­
gumentami. Nie dostrzega 
jeszcze, że nie ma słuszności, 
ełioć przyznaje, że nie łatwo 
walczyć w pojedynkę o lep­
szy urodzaj na swoich & hek­
tarach, aby wyżywić 7 dzieci.

Zapomniał, że dzieci rosną, 
że za rok, dwa, trzy będą już 
samodzielnie pracowały, że 
już teraz trzeba je uczyć ja­
kiegoś zawodu.

— Odwiedźcie sąsiadów w 
najbliższej spółdzielni pro­
dukcyjnej, na przykład w 
Mechłinie, Lulinie, Psarskich, 
czy w tysiącu i stu innych w 
Wielkopolsce — mówią mu 
robotnicy. Czy któraś z ist­
niejących spółdzielni chcia- 
łaby się rozwiązać?

Goście z Poznania są do-

rera z burżuazyjnej „Freie Deutsche 
Part,ei“. Celem tej wizyty miałaby być 
próba nawiązania dyplomatycznych 
stosunków między republiką bonnską 
a Związkiem Radzieckim.
Opublikowanie tego projektu przez 
H prasę zachodnio-niemiecką w dniu 

13 maja br., wywołało olbrzymie wra­
żenie w całych Niemczech zachodnich. 
Zachodni wysocy komisarze — piszę 
norymberska gazeta „Acht Uhr Blatt“
— zostali „zaalarmowani" planami na 
wiązania stosunków z ZSRR i „zwró­
cili z naciskiem uwagę na fakt, że re­
publika federalna jest nadal związa­
na zobowiązaniami wynikającymi ze 
statutu okupacyjnego" (podkr. nasze
— przyp. red.).

To niezręczne, podyktowane paniką, 
przypomnienie ludności Niemiec za­
chodnich, że pod okupacją zachodnią 
w'olno im czynić przygotowania wo­
jenne i uprawiać propagandę odwetu 
przeciwko Wschodowi, natomiast nie 
wolno im podejmować żadnych prób 
pokojowego ułożenia stosunków ze 
Związkiem Radzieckim — jeszcze bar­
dziej skompromitowało politykę ame­
rykańską i adenauerowską w oczach 
ludności Niemiec zachodnich.

„Nawet w pewnych partiach koali­
cji rządowej — pisze „Sueddeutsche 
Zeitung" z 13 maja br. — rozważa sic 
obecnie, czy pewne ostrożne oddalenie 
się od dotychczasowego kursu rządu 
federalnego nie. stworzyłoby lepszych 
warunków dla korzystnego startu pod­
czas nowych rokowań (w sprawie Nie­
miec), które być może nastąpią."

Oczywiście sam Adenauer, smagnię­
ty jak biczem przypomnieniem 

wysokich komisarzy zachodnich, iż 
republika bonnska ma służyć celom 
wojennej polityki Waszyngtonu, a nie 
interesom narodu niemieckiego — 
czym prędzej ogłosił w wyy/iadzie, u-
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brze uzbrojeni w dyskusyjny 
eręz walki o lepsze jutro wsi 
polskiej. Nie nadaremnie pro 
wadzą u siebie szkolenie, za­
poznają się ze sposobem pro­
dukcji i techniką rolniczą, z 
polityką partii i władz ludo­
wych, z wytycznymi II Zjaz­
du.

Szybko mijają godziny spot 
kania. Samochód czeka już 
przed domem.

— Przy jedzcie znowu do nas! 
Dobrze się z wami gada. No, 
i jaśniej potem w głowie. My 
tu często patrzymy na sprawy 
tak daleko, jak sięga podwórko 
i rola — mówi J. Mądry.

— Teraz to my was zapra­
szamy do siebie! — przerywa 
Iwon Podlawski z POMET-u. 
Zobaczycie jak u nas się pra­
cuje, ile można zrobić wspól­
nie. Zapoznacie się z naszymi 
przodownikami pracy, z racjo­
nalizatorami.

W samochodzie Henryk Ko 
walski zdaje Podlawskiemu 
sprawozdanie z pobytu w 
Chwałkowie.

— Dzięki naszej agitacji 
znowu kilku chłopów wstąpi­
ło do spółdzielni produkcyj­
nej. Liczymy na dalsze zgło­
szenia.

Przy okazji wspomina o 
zadowoleniu chłopów chwał- 
kowskich z niedawnego po­
bytu ekipy naprawczej 
POMET-u. Bajzert naprawił 
spółdzielcom półszory, a ko­
wal Walenty Musiał, majster 
Toruński i inni wyremonto­
wali beczkowóz, lemiesze, wał, 
gospodyniom zaś połatali 
dziurawe garnki.

Samochód szybko toczy się 
w kierunku Poznania. Robot 
nicy wracają zadowoleni, że 
tej niedzieli jeszcze bardziej 
wzmocnili ogniwo sojuszu 
robotniczo-chłopskiego.

Poznaniu o założeniu spół­
dzielni produkcyjnej. Wstą­
piło do niej 5i) chłopów, wno 
szących do wspólnoty ziemię 
i inwentarz. Spółdzielnia ta 
jest jedną z największych w 
naszym województwie.

Na uroczystości 1-majowe 
przybyli do POMET-u zapro­
szeni mchowianie. Oprócz ser­
decznych pozdrowień otł ca­
łej gromady, przywieźli za­
pewnienie, że dołożą wszel­
kich sił, aby wspólna ich pra 
ca przyniosła jak największe 
korzyści spółdzielcom i całej 
klasie robotniczej.

— Pokazaliście nam słusz 
ną drogę — stwierdzili w 
rozmowie z robotnikami. — 
Snraw'ą naszego chłopskie­
go honoru jest teraz taka 
praca, aby ziemia rodziła 
jak najwięcej.

P. K.

Za nimi pójdzie 
cała poznańska wieś
nadosny to był zjazd. Zjazd 

przodujących chłopów na­przodu jących chlap 
szego województwa, obradują­
cy przed paru dniami w Pozna­
niu. Bojowe wystąpienia zebra­
nych, owocna dyskusja, uchwa­
lony apel — to przede wszyst­
kim zusługa postawy uczestni. 
ków zjazdu — przodujących 
chłopów wszystkich gmin na­
szego województwa.

Śmiałe wypowiedzi, wezwa­
nia do aktywnej pracy i wzmo­
żenie ofiarności dla dobra ca­
łego narodu — wszystko to by­
ło jeszcze jednym potwierdze­
niem głębokiego przywiązania 
poznańskiej wsi do władzy lu­
dowej.
\hłiktor Nowakowski, mało- 

rolny z powiatu koniń­
skiego, powiedział, że plany do. 
staw nic wygórowane, że
bez trudu wysoko je przekra­
cza. Szarlej z Rogoźna opowie­
dział jak to podatki można za­
płacić z samej tylko hodowli 
drobiu. Mądre padały z mówni­
cy słowa, pełne zrozumienia o 
konieczności wykonania obo­
wiązku wsi wobec państwa.

Mas talerz mówił o współza­
wodnictwie między gromadami, 
które pomaga łatwiej wykony­
wać gospodarcze plany, Klu- 
pieć słusznie ostrzegł przed ku­
łacką robotą i kombinatorami.

Aż serce rosło i ręce składa, 
ly się do oklasków, gdy najlep­
si gospodarze dzielili się do­
świadczeniami i naradzali, jak 
zrobić, by wielkie nasze święto 
X-leeia nowej Polski — powi­
tała wieś poznańska „na czy­
sto", bez zaległości, w obowiąz­
kach, godnie i z honorem.

ówił jeden — myśłełi tak 
samo i rozumieli to wszy­

scy. 1 partyjni, i ZSL-owcy,
bezpartyjni — indywidualni i

M'

Na zjeździe przemawiali rów­
nie! przodownicy pracy poznań­
skich zakładów przemysłowych. 
Mistrz odlewniczy POMET-u — 
Władysław Szczepaniak podzielił 
się z zebranymi swoimi osiągnię­
ciami w pracy. „Jeślibyście za­
pytali jakimi drogami doszedłem 
do wyrabiania 200, a później 400 
procent normy, to odpowiem pro 
sto: pracuję jak umiem najle­
piej. Korzystam przy tym z do­
świadczeń przodujących robotni­
ków przemysłu radzieckiego".

dzielonym korespondentowi gazety 
„Duesseldorfer Nachrichten", że „rząd 
federalny nie będzie podejmował żad­
nych kroków w kierunku nawiązania 
stosunków dyplomatycznych ze Związ­
kiem Radzieckim". Usiłując jednak 
wywołać wrażenie pewnej „ustępliwo­
ści" wobec zachodnio - niemieckiej o- 
pinii publicznej dodał on, że nie bę­
dzie miał żadnych zastrzeżeń, jeżeli 
dr Pfleiderer wybierze się w podróż 
do Moskwy.

Jednakże, jak stwierdza zachodnio- 
niemiecka agencja DMT, „w Bonn to­
ruje sobie drogę znaczna większość 
parlamentarna, występująca na rzecz 
nawiązania stosunków’ dyplomatycz­
nych z ZSRR".

Byłoby rzeczą niesłuszną przeceniać 
znaczenie tych manewrów i kontrma- 
new'rów polityków bonnskich, usiłują­
cych przede wszystkim podbić cenę 
własnych „usług" na podupadającym 
rynku zachodniej „polityki siły". Jed­
nakże sam fakt, iż część polityków 
bonnskich usiłuje „wysiąść" z koali­
cyjnej „arki" Adenauera, świadczy o 
ich lęku przed zatonięciem w narasta­
jącej fali niezadowolenia ludności z 
tej polityki.

„W kołach wysokich komisarzy pa­
trzy się obecnie na Niemców’ wzrokiem 
trochę osłupiałym" — pisze zbliżona 
do rządzących kół bonnskich gazeta 
„Mannhęimer Morgen".

„Osłupienie" zachodnich wysokich 
komisarzy będzie jeszcze większe, gdy 
naród niemiecki pełnym głosem zażą­
da zjednoczenia swego państwa i za­
stąpienie statutu okupacyjnego trak­
tatem pokojowym, który umożliwi ca­
łemu narodowi niemieckiemu nawią­
zanie i utrzymanie pokojowych sto­
sunków ze wszystkimi swymi sąsia­
dami.

J. W.

spółdzielcy. Z głosów delegatów 
przebija’:) poczucie odpowie­
dzialności, troska o dorobek 
wiosny // Zjazdu partii,' o wy-

— Każdy z nas musi swą czą­
stkę dołożyć jeśli chce, aby kraj 
nasz rozwija! się i rósł — powie­
działa Zdzisława Tomczak, mało­
rolna chłopka z Izbiey Kujaw­
skiej, komentując, w pogawędce 
podczas przerwy w obradach, to 
czącą się na zjeździe dyskusję.

konanie dostaw i podniesienie 
na wyższy poziom naszego rol­
nictwa.

Ta troska przebijała' także 
ze słów Szumigały z Nekli, 
stwierdzającego samokrytycz- 
nie, że jako aktywista nie dał 
z siebie wszystkiego, ta troska 
była w wypowiedzi Buraka z 
Pomocna, gdy pytał dlaczego 
nie można u nich kupić opiełą­
czą ani odebrać w terminie na­
leżnej paszy treściwej. Pano- 
wieź z Bródna wezwał do zo­
bowiązań: przecież to piękna
forma, walki o wyższą produk­
cyjność zagród i spółdzielni.

Sołtys z Janiszewa zapewnił, 
że jego gromada — przodująca 
w dostawach w powiecie go­
styńskim — pierwszego miejsca 
nie odda. A Skowroński z Kro­
toszyna Starego zakończył cel­
nym pouczeniem: nie nasze in­
dywidualne sukcesy są najważ­
niejsze, najważniejsze są suk­
cesy całych naszych gromad!

Co najbardziej uderzało, naj 
bardziej rzucało się w oczy u- 
czestnikowi chłopskiego zjazdu 
— to mocna, pracowita więź 
braterska, łącząca robotników 
z chłopami i poczucie odpowie­
dzialności za realizację planów 
państwowych.

INziś przodujący chłopi — 
U PZPR-owcy, ZSL-owcy, 

członkowie ZSCh, wrócili do 
swoich zagród, do spółdzielni, 
by stanąć na czele gromad w 
walce o realizację planów go­
spodarczych i podniesienie uro­
dzajów i rozwój hodowli. Pój­
dzie za nimi cała wieś poznań­
ska. Godnie i z honorem powi­
tają chłopi, wielki dzień, w ży­
ciu naszego narodu — 22 Upca,

(pi)

Rao Dai... 
zasila Ho Szi-mina
IV ową mobilizację zarządził
L dyrektor marionetkowe­

go teatru (ezyt. „rządu") w 
Saigonie — Bao Dai. 7 tysię­
cy poborowych miało zasilić 
korpus ekspedycyjny francu­
skich wojsk. Poborowych wy 
ekwipowano, wyposażono w 
pełny rynsztunek i jazda na 
llo Szi-mina! W króikim cza­
sie z tych 7 tysięcy żołnierzy 
pozostało... 250. Gdzie reszta? 
6.7.70 znaiduje się pod bronią 
w szeregach ludowej armi 
Wietnamu.

Bataliony Bao Dai‘a okazu­
ją się bogatymi rezerwami 
armii ludowej walczącej o 
wyzwolenie swej ojczyzny.

(n)
*

Jef’cn lekarz 
na wsi

f'1 azeta U cha" łibańrka „As-Sar- 
podaje. żc ,w Li­

banie na 1Ś00 wsi ipsi tylko 
jeden lekarz. Wielp rodzin 
chłopskich gnieździ się w 
chatach razem z bydDm fti 
procent dzieci umiera w wie­
ku podlej pięciu lat Dz cci 
sprzedaje sie za 109—390 li­
rów libańskich".



KRONIKA
MAJ

CZWARTEK
Bernardyna

Przejściowo większe prze­
jaśnienia, potem zachmurze­
nie duże, zwłaszcza nocą 
i chwilami deszcz. Tempera­
tura maksymalna ok. + 15 st. 
Wiatry słabe i umiarkowane 
z kierunków północnych i za­
chodnich.

wystarczy sameriiu wykonać obowiązek
trzeba bronić także honoru

swej gromady

Inicjatywra

3SHEEE
Ostatnio uruchomiono w Kal:- 

szu nową piekarnię, która prociu 
kuje wyroby półcukierńicze jak: 
bułk: przekładane serem, inafmo 
ladą i makiem oraz bulki masła 
ne. (t)

W gminie Staw otworzono no­
wy Ośrodek Zdrowia, który po­
siada obecnie 3 działy: interni­
styczny, położniczy i rentgenolo- 
giczny, o)

* * •
. Spółdzielni Krawiecko

Kuśnierskiej w Kaliszu sprowa­
dziła z Gniezna 8 zdewastowa­
nych elektrycznych maszyn dc 
szycia. Zostały one obecnie wyre 
montowane i oddane do użytku, 
przyczyniając sę do zwiększejra 
produkcji spółdzielni. (t)

inTTnryTns
Zakłady Naprawcze Taboru Ko 

lejowego w r.ub. wybudow iły 
Klub Fabryczny, a obecnie budu­
ją nowy budynek, w którym mieś 
cic się będzie stołówka i szatni t.

(RT)

W najbliższym czasie powsta­
nie szereg nowych punktów usłu­
gowych w powiecie obornickim. 
Uruchomieniem ich zajmować się 
będzie specjalnie utworzona Po­
wiatowa Wielobranżowa Spół­
dzielnia Pracy Usługowa.

Obecnie spółdzielnia ta opraco 
wttje przy współudziale powiato­
wej komisji drobnej wylwórczcś- 
ci plan zwiększenia pujiktów .usłu 
gowych w mieście i powiecie.

(Z-o)

Pierwsze miejsce w eliminac­
jach Zakładowych Drużyn Pogcro 
wia Ratunkowego organizowa­
nych przez PCK zdobyła drużyna 
r. Chodzieskich Zakładów Przemy 
słu Terenowego w Szamocinie.

(Ko)

Większość pracującego chłopstwa naszego województwa 
rozumię, że sumienne wywiązywanie się ze swoich obo 
wiązków umożliwia z koiei państwu stosowanie w coraz 
to większej mierze pomocy dla wsi. Potnoc ta wyraża się 
w zwiększonych dostawach nawozów sztucznych, maszyn 
rolniczych, kwalifikowanego ziarna siewnego, materiałów 
budowlanych. Wieś nasza korzysta coraz szerzej z pomocy 
agro- i zootechnicznej, obsługi przez gminne i państwowe 
ośrodki maszynowe, korzysta wreszcie z wszystkich niedo­
stępnych przed wojną dóbr kulturalnych i urządzeń so­
cjalnych.
Cała ta wielostronna po­

moc państwa dla wsi służy 
jednemu celowi — zwiększe­
niu produkcji rolnej, pozosta­
jącej w tyle za produkcją 
przemysłową i, jak Lo podkre­
ślił II Zjazd partii, podniesie­
niu poziomu materialnego i 
kulturalnego życia — ludno­
ści pracującej wsi i miast.

Wykonywanie planowych 
dostaw przez chłopów staje 
się więc dźwignią wzrostu do 
brobytu ludzi pracy i to nie 
tylko w mieście, ale także i 
na wsi. A zatem — kto nie 
wykonuje planowych odstaw, 
zalega z wykonaniem obo­
wiązków wobec państwa, lub 
działa w tym kierunku swoim 
oporem — przynosi szkodę 
nie tylko krajowi, ale także 
samemu sobie.

Czynią tak m. in. kułacy: 
Józef Wróbel i Marcin Wesz- 
ka z gromady Jutrków, Flo- 
rentyna Duś z Mirkowa, po­
wiat Kępno, Apolonia Tata­
rek Kuźnicy Skakawskiej, 
która zalega z 651 kg żywca 
i Anna Kupiec z Wyssano- 
wa, zalegająca jeszcze z od­
stawą 25S0 litrów mleka.

Więcej takich, 
jak Kujawski

W przeciwieństwie do nich 
zrozumienie dla potrzeb kra­
ju i patriotyczną postąwę wy 
bazuje większość mało- i śre­
dniorolnych chłopów powiatu 
kępińskiego, a m. in.: Woj­
ciech Juszczak, Jan śpik z 
Wyszanowa, Franciszek Ka­
sprzak z Jutrkowa, Antoni 
Moska oraz Józef Malik z 
Mirkowa, którzy całkowicie 
wykonali plany odstaw, a na­
wet je przekroczyli.

Coraz częściej ambicją chło 
pów staje się przodownictwo 
w odstawach. Tak na przy­
kład Walenty Kujawski z

gminy Kłecko, powiat Gniez­
no już 29 kwietnia br. wyko­
nał w całości roczny plan 
odstawy żywca. Tego samego 
dnia wywiązała się ze swych 
obowiązków również Agniesz­
ka Kurzawska z Pomarzan, 
a 7 kwietnia, br. wykonała 
całoroczny plan odstawy żyw 
ca — Zofia Gołochowicz z 
Kłecka.

Powiat gnieźnieński plan od­
staw żywca wykonał zaledwie 
w 55,6 proc. Winę za ten stan 
ponosi aktyw gminny, który7 
nie potrafił dotrzeć z agitacją 
do chłopów, a w swej pracy nie 
szuka pomocy u tych, którzy 
już wywiązali się ze swych o- 
bowiązków.

Analiza przebiegu skupu mle 
ka w gminie Jabłonna, powiat 
Wolsztyn, wykazuje, że gmina 
wprawdzie wykonuje, a nawet 
przekracza plany roczne, nie 
dopilnowuje jednak terminowe­
go wykonywania planów mie­
sięcznych. Tymczasem na ryn­
kach Wolsztyna, Grodziska czy 
też Nowego Tomyśla można 
często spotkać chłopów zalega­
jących z odstawą mleka, a mi­
mo to sprzedających masło 
względnie śmietanę.

Czy wału nie wstyd
W gromadzie 'Wioska (w po­

wiecie wolsztyńskim) na 49 zo­
bowiązanych dostarczyło mleko

w kwietniu br. tylko 39 gospo­
darzy. Dlaczego? Bo zły przy­
kład daje gromadzie Jan Wilk 
— prezes koła ZSCh. Na plan 
£00 litrów dostarczył zaledwie 
225 litrów mleka, mimo że po­
siada 4 krowy. Twierdzi, że 
mleka nie posiada, tymczasem 
wiadomo, że jego córka syste­
matycznie sprzedaje masło na 
grodziskim rynku. Również Fe­
liks Matysiak — 12-hektarowy 
gospodarz posiada duże zaleg­
łości w odstawie mleka. Jako 
powód nie wywiązania się z 
planów podaje on to, że., mle­
kiem musi karmić świnie.

Sprawami tymi winien się co 
rychlej zainteresować aktyw 
gminny. Również zlewniarze 
nie powinni się ograniczać je­
dynie do odbioru mleka od chło­
pów, ale przeprowadzać rozmo­
wy uświadamiające z opiesza­
łymi dostawcami.

Odpowiedź na apel — 
sprawą honoru

Przodujący chłopi naszego 
województwa na ostatnim 
zjeździe w Poznaniu wystoso­
wali do całej poznańskiej wsi 
apel o pełne wykonanie obo- 
wiązkowych dostaw dla pań­
stwa celem godnego uczcze­
nia 10-lecia P< .ki Ludowej. 
Na apel ten winni odpowie­
dzieć wszyscy chłopi wzoro­
wym wywiązaniem się z pla­
nowych odstawą by tym sa­
mym przyczynić się do wzro­
stu siły naszego ludowego 
państwa, do podniesienia do­
brobytu łudzi pracy na wsi 
i w mieście.

(Na podstawie korespon­
dencji: J. Janickiego, H. 
Góralczyk i J. Kalety —

opracował W. M.)

14/ związku z uruchamia- 
niem, produkcji ubocz­

nej, Cen traki Spółdzielni 
„Drewno Jakotakie“ wydala 
podległym fabrykom polece­
nie przesyłania, modeli wzór 
cowych. Przy projektowaniu 
produkcji i wykonywaniu 
modeli dla przykładu, po­
dano mały, łatwy w produk­
cji i tani w sprzedaży sto­
łeczek zwany popularnie
„ryczką“.

Pierwsze modele nadeszły 
po wpływie tygodnia. Były 
to cztery gustowne, dobrze 
wykonane ryczki. Następne­
go dnia wpłynęły 3 paczki 
zawierające po dwie ryczki 
każda, a po 3 dniach doszła 
do tego przesyłka zawiera­
jąca pięć ryczek oraz jedną 
kopyść.

Od tego dnia ryczki na­
pływały regularnie. Pozo­
stałe zakłady wytwórcze a- 
wizowały wysyłkę większych 
partii ryczek według projek­
tów przodujących racjonali­
zatorów.

— Co ci ludzie wyrabiają? 
— powiedział dyrektor tech­
niczny. — Wykończą nas ty­
mi ryczlcami. Po tych sło­
wach dyrektor powiódł zmę­
czonym spojrzeniem po pi­
ramidzie ryczek i z ulgą o- 
parł wzrok na kopyści.

Ryczki opanowały całko­
wicie instytucję. Dział tech­

niczny przeniesiono do sto­
łówki, gdyż Cliły Wy'_
pełniły modele do produkcji 
ubocznej. Każdemu pracom, 
nikowi przydzielono za pa­
kietowaniem po 5 rycż-k 
dzieci pracowników otrsymą 
ły w ramach akcji socj(pncj 
po 1 ryczce w celofanie, n. 
parały telefoniczne nakryto 
ryczkami. a część akt zdano 
do archiwum, aby szafy Wy. 
pełnić wyżej wspomnianym 
artykułem pierwszej pol,'ze_ 
by.

Wypadkom należało poło, 
żyć kres.

Na odprawie kierowników 
zakładów wytwórczych, dy­
rektor instytucji powiedział
m. in.:

— Koledzy! Wykażcie tro­
chę inicjatywy i pomysłowo­
ści. Zanim coś zrobicie, zba­
dajcie potrzeby terenu. Do­
staliśmy około 200 ryczek i 
1 kopyść. Ten stan musi u- 
lec radykalnej zmianie!

Kierownicy przedsiębior­
stwa, ze wstydem wysłucha­
li gorzkiego wyrzutu.

Warto podkreślić, że prze­
mówienie dyrektora odniosło 
pełny skutek.

TT ciągu tygodnia insty­
tucja otrzymała 180 kopyści 
i jeden grzybek do cerowa­
nia pończoch.

J. PRZYBYSZ

Więcej troski
© najmłodszych obywateli

powiatu kaliskiego
W pcw. kaliskim pilną spra 

wą jest niedostateczna ilość 
żłobków i przedszkoli wiej­
skich szczególnie w spółdziel­
niach produkcyjnych. Brak 
żłobków i przedszkoli wiej­
skich w niektórych groma­
dach uniemożliwia kobietom

TORF — surowiec
o niewykorzystanych możliwościach
Kopalnie torfu znajdujące się 

na terenie 23 powiatów woje­
wództwa poznańskiego należą do 
najbogatszych złóż tego cennego 
materiału opałowego w całym 
kraju.

A wydobycie torfu w Wielko- 
polsce zwiększa się z każdym 
rokiem.

Jeśli bowiem w 1947 r. wydo­
byto 3 tys. ton, to w r. 1951 
cyfra ta przekroczyła już 131 ty-

TP RZY TYSIĄCE tarza. Z kukury- ny korek, a na­
lał temu pe- dzy wyrabia się wet... nict nylono- 

mąkę, kaszę, a tak we wyrabiane są 
że śrutę, dającą właśnie z kukury- 
największe przy- dzy.
rosły wagowe u 
świń.

wten genialny, 
mie<lziano«kóry 
Indianin odkrył, a 
raczej wyhodował 
kukurydzę.

Dlaczego zapu­
szczamy się w aż 
tak dalekie „wspo 
mnienia"?

Z tej prostej 
przyczyny, że te­
raz właśnie na po 
lach naszych za­
czynamy upo­
wszechniać tę nic 
wątpliwie cenną 
roślinę.

Dotychczas była 
ona podstawo­
wym ziem oplo- 
dcm krajów Po­
łudnia: Chm, po­
łudniowej części 
Związku Radziec­
kiego, Europy, 
Brazylii, Meksy­
ku i Ameryki (po­
łudniowych sta­
nów). Żadna jed­
nak siła nie była 
w stanie zmusić 
kukurydzy do 
wzrostu w zim­
niejszym klima­
cie. Niczym ba­
riery mostu trzy­
mała się 46 st. 
szerokości północ­
nej, okalającej 
północną 
Jednak ludzie Pół 
nocy pozazdroś­
cili sąsiadom tak 
cennej uprawy. A 
było czego za­
zdrościć!

Kukurydza bo­
wiem nie ma so­
nie równej rośli­
ny pod względem 
zawartości sub­
stancji odżyw­
czych, które znaj­
dują się zarówno 
w.ziarnie, jak i w 
łodygach. Kuku­
rydza jest więc 
jedną z najlep­
szych pasz zielo­
nych dla inwen-

Warto przy tym 
pamiętać, że ku­
kurydza w przeci­
wieństwie do wie­
lu roślin pastew­
nych, np. motyl­
kowych i traw, 
po okwitnięciu 
nie traci swojej 
wartości odżyw­
czej. Przeciwnie, 
po okwitnięciu

Trudno więc na­
prawdę dziwić się, 
że ludzie Północy 
pozazdrościli są­
siadom z Południa 
tej cennej i poży­
tecznej uprawy...

Pierwsi postano­
wili zahartować 
kukurydzę w zim­
niejszym klimacie 
ludzie radzieccy. 
Byli oni nie tylko 
odważni, ale także

szowskie, krakow­
skie, wrocławskie 
— to obszary, 
gdzie kukurydza 
bez trudu wzrasta 
i plonuje, dając 
doskonałe ziarno. 
Znana jest np. 
wieś Wawrzyóczy 
ce w pow. Mie­
chów, która
wprost słynie z ho 
dowli kukurydzy. 
Hodowcy tej uprą 
wy mają tam już 
swoją tradycję, 
która przechodzi 
z ojca na syna.

Nadszedł czas,

cenne składniki 
odżywcze groma­
dzą się w roślin.e. 
Nic więc dziwne­
go, że na kiszonki 
używane są nie 
tylko liście i łody­
gi, ale także kol­
by — pełne mięk­
kiego ziarna z od­
żywczym mlecz­
kiem w środku. 

PLony kukury- 
półkulę. dzy przeznaczonej 

na zieloną paszę 
są tak wielkie, iż 
12 ha obsianych 
końskim zębem 
(tak nazywa się 
odmiana kukury­
dzy, używana ja­
ko pasza) wystar­
czy dla zaopatrze­
nia w kiszonkę 
stada liczącego 
100 sztuk bydła..

Kukurydza jest 
również cennym 
surowcem dla 
przemysłu. Spiry­
tus, gliceryna 
konserwy, kroch­
mal, melasa, płyty 
izolacyjne, sztucz-

rozważni. Przy 
pierwszych oraz 
wszystkich następ 
nych pracach akii 
matyzacyjnych ko 
rzystali i korzy­
stają z pomocy na 
uki i naukowców. 
Hartować rośliny 
nauczył ich Mi­
czurin. I oto po 
licznych próbach 
kukurydza wy­
strzeliła wysokimi 
łodygami nie tyl­
ko pod Moskwą, 
ale także w obwo­
dzie molotow- 
skim pod Uralem 
i w północnym 
Kazachstanie.

I u ras w Pol­
sce aklimatyzacja 
kukurydzy postę­
puje naprzód. Z 
każdym rokiem 
kukurydza, posłu­
szna woli czlowie 
ka, wzrasta w bar 
dziej na północ 
wysuniętych rejo 
nach rolniczych. 
Południowa część 
lubelskiego, rze-

aby uprawę kuku­
rydzy rozpoczęli 
na większą skalę 
również chłop' wo 
jewództw central­
nych, a nawet pół 
nocnych, Kuku­
rydza pastewna, 
używana jako zie­
lona pasza, a więc 
koński ząb — bez 
trudu może być 
uprawiana w byd 
goskim czy w po­
łudniowej części 
województwa ko­
szalińskiego.

Jest jeszcze jed­
na forma uprawy 
kukurydzy, która 
zainteresować po­
winna naszych 
czytelników w 
miastach, a to 
głównie — zapa­
lonych działkowi- 
czów. Chodzi o ku 
kurydzę, traktowa 
ną jako jarzyna. 
Otóż kolby zerwa­
ne w okresie swej 
'mlecznej dojrzęło- 
ści da ą po ugoro­
waniu świetną po

trawę, bogatą w 
wiele cennych 
składników od­
żywczych.

Tajemnica sma­
ku polega tylko 
na zerwaniu kol­
by w odpowied­
nim okresie, aby 
nie byia zbyt 
twarda.

Jako jarzyny u- 
żywać można ku­
kurydzy cukro­
wej. Pozostałe ga­
tunki kukurydzy 
mają znaczenie 
przede wszystkim 
dla celów pastew­
nych 1 przemysło­
wych.

Większe zainte­
resowanie rolni­
ków kukurydzą 
stwarza koniecz 
ność przygotowa­
nia już w tym ro­
ku odpowiednich 
ilości ziarna siew­
nego. Niestety, 
zbyt wiele go nie 
mamy, a szczegól­
nie odmian zahar­
towanych i odpor­
nych na kaprysy 
„zimnej Zośki", 
która co roku 
przynosi gwałtów 
rte ochłodzenie i 
spadek tempera­
tury nawet poni­
żej zera (okres 12 
do 15 maja).

Brakuje przede 
wszystkim nasion 
kukurydzy cukro­
wej. Dlatego — w 
imieniu naszych 
czytelników kieru 
jemy do Instytutu 
Hod owłi i Aklima 
tyzacji Roślin go­
rący apel:

Chcemy do na­
szych jadłospisów 
wprewadślć kuku 
rydze jako jarzy­
nę! Prosimy zatem 
o więcej nasion 
u -owej kukury­

dzy!
a—z

sięcy, a w roku ub. — 237 tys. 
ton torfu.

O tak błyskawicznym wzro­
ście wydobycia w dużym stopniu 
zadecydowała mechanizacja prac 
związanych z eksploatacją ko­
palń.

Zbyt wydobytego torfu nie na­
trafia — jeżeli chodzi o wieś — 
na poważniejsze trudności. Na­
tomiast staje się problemem w 
odniesieniu do przemysłu. Jeżeli 
np. PGR-y, szkoły, instytucje i 
chłopskie gospodarstwa indywi­
dualne zużyły w roku ub. 214 
tysięcy ton torfu, to przemysł 
Wielkopolski — tylko 13 tysięcy 
ton!

Doceniając wagę sprawy o- 
szczędności węgla wszystkie mi­
nisterstwa przekazały podległym 
sobie zakładom zarządzenie o ko 
nieczności wykorzystania torfu 
dla celów przemysłowych. Za­
rządzenie to jednak przez kie­
rownictwa większości zakładów 
pracy naszego województwa nie 
jest respektowane. Wronkowskie 
Zakłady Przemyślu Ziemniacza­
nego np. po otrzymaniu zarządzę 
nia resortowego ministerstwa 
zwróciły się do dystrybutora tor­
fu — PZGS o dostawę opalu. 
Kierownictwo zakładów złożyło 
przy tym tak duże zamówienie, 
że wydawało się niemożliwością 
zrealizowanie go przez PZGS. 
Kiedy wbrew tym przewidywa­
niom PZGS obiecał dostarczyć 
żądaną ilość torfu — wtedy „wy­
szło szydło z worka": kierownic­
two Wronkowskich Zakładów za 
częło się na gwałt tłumaczyć, że 
nie ma pieców, że trzeba przebu­
dować ruszty itd.

Taki niepoważny stosunek do 
zarządzeń państwowych, do pro­
blemu oszczędności węgla — po­
siadającego decydujące znacze­
nie dla gospodarki narodowej 
cechuje i wiele innych zakładów. 
Szczególnie dotyczy to cegielni, 
które paląc torfem mogłyby za­
oszczędzić ogromne ilości węgla

Osobne zagadnienie to sprawa 
przerobu torfu dla wyrobu sze­
regu cennych produktów szcze­
gólnie dla przemysłu chemicz­
nego.

Z torfu otrzymać można do­
skonały gaż napędowy dla gene­
ratorów, jak również gaz świetl­
ny. Torf służyć może także do 
wyrobu węgla torfowego dla ce­
lów hutniczych, oraz — stanowi 
surowiec do produkcji trzech 
rodzajów olei bitumicznych, nie- 
czyszczonej parafiny, kreozotu 
oraz kwasu karbolowego, sal- 
nraku, nasyconego kwasu octo­
wego, alkoholu metylowego oraz 
kwasu maślanego i Waleriano­
wego.

Torf znaleźć może również sze­
rokie zastosowanie w rolnictwie 
np. przy kopcowaniu ziemnia­

ków, warzyw, przechowywaniu 
owoców, a wreszcie istnieje moż 
liwość wykorzystania go dla ce' 
lów nawozowo-kompostowych.

Związek Branżowy Spółdzielni 
Pracy Chemiczno-Mineralnych z 
uporem wzbrania się rozpocząć 
pracę nad możliwością wykorzy­
stania torfu — jako surowca do 
produkcji artykułów tak po­
trzebnych dla naszego codzień 
rosnącego przemysłu chemicz­
nego.

Skierowany przez Prezydium 
WRN do Związku Branżowego 
fachowiec, który pragnął rozpo­
cząć prace laboratoryjne nad 
przygotowaniem procesu techno­
logicznego produkcji jednego lub 
dwu z wyżej wymienionych pro­
duktów oraz prowadzić doświad 
czenia nad uzyskaniem z torfu 
wosku ziemnego, drzewa sztucz­
nego, przędzalniczego włókna, 
przędzy do produkcji aseptycz- 
nych środków opatrunkowych i 
celulozy — nie został przez Zwią 
zek zatrudniony. Prezes Związ­
ku stwierdził po prostu, że pro­
dukcja tych rzeczy wydaje mu 
się niemożliwa — że to fanta­
zja!

My chcielibyśmy tylko przy­
pomnieć, że mniej więcej tak sa­
mo odpowiadano kiedyś sław­
nym dziś wynalazcom radia i te­
legrafu. (j.)

pełne włączenie się do pracy 
w .polu. I tak np. członkinie 
spółdzielni produkcyjnej w 
Radliczycach nie mając przy 
kim zostawiać swych dzieci 
nie mogą pójść do pracy.

Podobnie przedstawia się 
sprawa w spółdzielni produk 
cyjnej w Skarszewie. Przed­
szkole można by zorganizo­
wać w dotychczasowym mie­
szkaniu ob. Zydorek, która 
pracuje w odległej części po 
wiatu w Szczypionie i tam ra 
czej powinna otrzymać mie­
szkanie.

Nie lepiej wygląda zresztą 
pod tym względem w spół­
dzielni produkcyjnej Borków 
i w przedszkolu opatowiec- 
kim, gdzie 80 dzieci przebywa 
w ciasnym lokalu, a tymcza­
sem obok duży pokój jest... 
w ogóle nie wykorzystany. W 
sprawie tego pokoju wielo­
krotnie już interweniowano w 
Prezydium PRN w Kaliszu.

Te fakty świadczą wymo­
wnie o niefrasobliwym „admi 
nistrowaniu“ przez Wydział 
Oświaty Prezydium PRN spra 
wami, których szybkiego i 
rzeczowego załatwienia wy­
maga dobro ludzi pracy.

Również w samym Kaliszu 
władze miejskie nie dostrze­
gają bolączek najmłodszych 
swych obywateli przebywają­
cych w żłobku przy ul. Wa­
ryńskiego. W bliskim sąsiedz 
twie tego żłobka przez jezd­
nię ulicy przepływa brudna, 
cuchnąca woda wyziewami 
psując powietrze.

(Na podstawie korespon 
dencji J. Markówny i 1*. 
Kaczmarka

opr. Ro)

KORESPONDENCI

PZGS znowu zapomniał
Już drugi raz w tym roku PZGS Szamotuły urządził dwu­

dniowy jarmark wiosenny. Ludność z miasta i okolicy miała 
możność zaopatrzyć się w różnego rodzaju artykuły gospo­
darstwa domowego, materiały, obuwie itp.

Jednak poważnym niedociągnięciem był brak stoiska z na­
sionami. Brak ten odczuła, szczególnie ludność z gromad i Pf>\ 
siadacze ogródków działkowych. Urządzając w przyszłości 
jarmarki, PZGS powinien tak je zorganizować, aby nie bra­
kło na nich potrzebnych artykułów.

T. FUDAŁA

Przywrócić dzieciom miejsce zabaw
Ludność i dziatwa zamieszkała przy ulicy Wałowej w Lesz­

nie bardzo się ucieszyła, kiedy to przed dwoma laty założono 
przy ich ulicy skwer. Na niewielkim placyku poza kwietni­
kami, trawnikami i krzewami urządzono piaskownicę dla 
dzieci. Mimo że piaskownicę ogrodzono betonowym płytami, 
o które nieraz dzieci się kaleczyły, miały one jednak wiele 
uciechy i zabawy. Dzisiaj po skwerze pozostały wspomnienia. 
Traumiki wydeptane, ścieżki zarosły trawą, a piaskownica, 
rozleciała się. Sprawą tą powinien zająć się Miejski Zarząd 
Zieleni i doprowadzić zdewastowany skwer clo porządku oraz 
urządzić na nowo piaskownicę z drewnianym ogrodzeniem.

Do ludności zaś zamieszkałej przy ulicy Wałowej apelu­
jemy o zaopiekowanie się skwerem i jego wyglądem.

M. RYDLEWICZ



Pracownicy poszukiwani
Kierownicy sklepów branży chemicznej (drogi- 
ści dyplomowani) potrzebni, zgłoszenia przyj­
muje Dyrekcja MHD Art. Gosp. Dom. i Che­
micznymi Dział Kadr w Poznaniu, Ratajcza­
ka 39. K1198
3 wychowawczynie — wymagane kwalifikacje 
możliwie pedagogiczne, wiek od 30 lat, zatrud­
ni od 1. 7. 54 Państwowy Młodzieżowy Zakład 
Wychowawczy dla Dziewcząt w Cerek wicy, 
p-ta Wojciechowo, pow. Jarocin, stacja kol. 
Wojciechowo, tel. Jaraczew 23. Warunki płacy 
do omówienia na miejscu. K1160
Inżyniera oraz 4 techników elektryków z prak­
tyką przy bud. linii wysokiego napięcia i stacji 
elektrycznych przyjmie Przedsiębiorstwo Bu­
dowy Sieci Elektrycznych — Kierownictwo 
Grupy Budów — Poznań, ul. Nowowiejskiego 
19. Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr. KI 168
Robotników niewykwalifikowanych, murarzy 
i pomoc przyuczoną do robót budowlanych i 
remontowych zatrudni natychmiast Przedsię­
biorstwo Remontowo - Budowlane Min. Prze­
mysłu Drzewnego i Papierniczego — Grupa 
Operacyjna w Poznaniu. Zgłoszenia przyjmu­
je Grupa Operacyjna Poznań, ul. Gwardii Lu­
dowej nr 5, telefon 528-59. KI 169
Głównego księgowego obeznanego z RPK a w 
szczególności w rozliczeniu kosztów, zaanga­
żują od zaraz Obornickie Zakłady P. T. — Obor­
niki, ul. Szamotulska nr 23. KI 171
Tokarzy i ślusarzy narzędziowców przyj mą zaraz 
Zakłady Mechaniczne Przemysłu Tworzyw 
Sztucznych Poznań, Gorczyńska 38. Zgłoszenia 
osobiste przyjmuje Dział Kadr. K1173
Murarzy pieców piekarskich i przemysłowych 
o wysokich kwalifikacjach przyjmie zaraz 
Przedsiębiorstwo Montażowe Urządzeń Spi­
chrzowych w Poznaniu, ul. Słowackiego 13 —
II ptr. Warunki płacy w/g Układu Zbiorowego 
w Budownictwie. KI 183

Inżyniera względnie magistra chemii oraz kwa­
lifikowanych laborantów poszukują Poznańskie 
Zakłady Środków Odżywczych w Poznaniu, ul. 
Bałtycka 85. K1186
Operatorów sprzętowych i murarzy na budo- 
wacn zatrudni natychmiast Poznańskie Zjedno­
czenie Robót Lądowo - Inżynieryjnych, Po­
znań, Stary Rynek 77. Zgłoszenia w Dziale 
Kadr. Hotele robotnicze i stołówki na miejscu.

KI 188
Krawców i krojczych wysokokwalifikowanych 
przyjmie Państwowe Przedsiębiorstwo Krawie­
cko - Kuśnierskie. Zgłoszenia przyjmuje Se­
kcja Kadr, Poznań, Stary Rynek nr 44. KI 189
3 osoby na stanowiska bufetowych zatrudni 
Oddział Zaopatrzenia Robotniczego przy Poz­
nańskim Przemysłowym Zjednoczeniu Budo­
wlanym. Zgłoszenia osobiste wraz z,życiorysem 
Poznań, Palacza 132. K1194
Każdą ilość murarzy i zbrojarzy na warunkach 
płacy według Układu Zbiorowego Budowni­
ctwa (strefa II) — dla przyjezdnych delega­
cje, noclegi i stołówki zapewnione — prace 
w obrębie miasta Poznania. Zgłoszenia przyj­
muje zaraz PBE „Energobudowa“ Poznań, 
ui. Garbary (teren Nowej Elektrowni) tel. 504-32

K1194

lfl pracowników fizycznych (mężczyzn) zatru­
dni zaraz na dogodnych warunkach w myśl 
układu zbiorowego Rejonowa Zbiornica Jaj­
czarsko - Drobiarska Poznań - Starołęka, ul.
Starołęcka 57. Zgłoszenia w Sekcji Personalnej 
na miejscu. K1202
Młodszego księgowego ze znajomością podstaw 
kalkulacji zatrudni natychmiast Poznańska 
Wytwórnia Octu i Musztardy Poznań, Mosto­
wa 11. KI 195
Kierowników robót, majstrów budowlanych, 
kierownika wydziału technicznego, inspektora j 
technicznego, cieśli i robotników od zaraz na 
budowy w Poznaniu przyjmie Zjednoczenie 
nr 1 BM Zarząd Budowlany nr 13 w Poznaniu, 
ul. Wyspiańskiego 14, pokój 19. Wynagrodzenie 
w/g stawek układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie. K1204
Technika kalkulatora z praktyką, przyjmiemy 
natychmiast. Zgłoszenia osobiście z wnioskiem, 
życiorysem i świadectwami Zakiady Przemysłu 
Ziem. Luboń k/Poznania. K1206
Dwóch księgowych ze znajomością RPK Prze­
mysłowego, poszukują Zakłady Przemysłu Me­
talowego im. J. Stalina w Poznaniu, ul. Dzier­
żyńskiego 223/229. Zainteresowani winni zgła­
szać się w Dziale Kadr, pokój 107. K1208

Technikum Przemysłu Mięsnego 
i Jajczarsko — Drobiarskiego

oraz Zasadnicza Szkoła Przemysłu Mię­
snego przyjmują zapisy do klas pierwszych 

w godzinach od 12—19.
Poznań, ul. Śniadeckich 54,58, III piętro

pokój 45 27364g

(boesniteowe)
na prąd zmienny, trójfazowe 380 V 

z regulacją ciągłą
1) moc 37/14,5 KW 1400/460 obr. min.
2) moc 25/10 KW 11C0/400 obr. min.
3) moc 6.6/2,6 KW 1100/460 obr. rnin.

Zakupi natychmiast Spółdzielnia Inwali­
dów „im. 1 Maja" w Krakowie,

ul. Krakowska 5 KI 178

Nieruchomości
Wiilę z wolnym mieszka­
niem oraz większy wybór do­
mów i parcel poieca: Metel- 
ski, Poznań, Czerwonej Ar­
mii 23. 2z232g
Willę, ogród owocowy 0- 
strów Wlkp., sprzeda właści­
ciel. Zgłoszenia Poznań, Ro­
kossowskiego 39, m 4.

26888”
Parcele w Krzyźownikach, pię­
knie położoną nad jeziorem 
Kierskim. tanio sprzedam. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 26949g.
Sprzedam okazyjnie parcelę 
w Swarzędzu, blisko dworca. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, dia 26933g.
Domek z ogrodem owocowym, 
pokój z kuchnią, sprzedam. Po 
znań, Krauthoiera 2, przy to­
rach. 2700 lg
Parcelę 2150 m1 z prawem 
budowy (Starolęka) sprze­
dam. Wiadomość: Poznań-Ra- 
taje, ui. Łacina 3, m 4.

______ 27002g
Willę lub połowę i wolnym 
mieszkaniem, blisko przystan­
ku tramwajowego, kupię. Po­
siadam do zamiany mieszka­
nie. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dia 
270 lOg.

Kupno
Pianina nawet zniszczone, ku­
puje Betting, Leszno, tel. 671.
____________ ___ 6753p
Mikrofony, transformatory, 
wzmacniacze, lampy, kupuje: 
Radiceksperl, Poznań. Śnia­
deckich 1. 26668g
Kupię odpady rur — otwór 
od 8—15 mm — 0 zewnę­
trzny 21—25 m m. Poznań, 
św. Wojciech 2, te!. 41-98.

26912”
Bibliotekę z biurkiem lub bez 
(nowszy fason) kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 26945g.
Łódź motorową bez silnika, 
kupię. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
26961”.
Silnik motocyklowy DKW typ 
KS lub SB. mole być niekom­
pletny, kupię. Poznań, Świer­
kowa 12, Ifi 4. 26972g
Lampy bateryjne, odbiorniki 
bateryjne, kupuje „Radioeks- 
pert“ Poznań, Śniadeckich 1.

_______ 26974g
Adapter zmieniacz, magneto­
fony, wzmacniacze, transfor­
matory mikrofony, lampy ró­
żne części radiowe, skupuje 
„Radioekspett*1 Poznań, Śnia­
deckich 1. 26975g

_____  Sprzedaż
Pisę, kuchenny, przenośny, 
sprzedam; Poznań, Kraszew­
skiego 28 — plac.__ 2690lg
Sprzedam zloty medalionik z 
łańcuszkiem. Poznań. Fredry 
2, m 7, od godz. 15—17.

26902g
Wózek koszykowy na łoży­
skach, okazyjnie sprzedam. 
Poznań, Bydgoska 4, m 1.

26903g
Maszynę do szycia „Singer11 
gabinetową, sprzedam. Poz­
nań, Nad Wierzbakiern 31, m 
7, od godz. 17—19. 26904g
Skrzypce francuskie sprze­
dam. Poznań, Drzymały 10, 
m 5. 26905g
Wózek koszykowy, głęboki, 
chromowany, jak nowy, sprze­
dam, Poznań, Gwardii Ludo­
wej 28, m 3. 26906g
Sprzedam maszynę do szycia 
oraz akordeon 12-basowy. 
Poznań, Żupańskiego 8 m 
10. 269O7g
Silnik do motorówki, 2-cylin- 
drowy, 300 ccm, sprzedam. 
Adres wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, nr 26908g
Motocykl DKW, 250 ccm NZ, 
sprzedam. . Poznań, Strzelecka 
37 —• warsztat. _ 26909g
Sprzedam wilczka 10-miesię- 
cznego. Poznań, Jeżycka 8, m 
3___ .__ ______  26910”
Sprzedamy odpady blachy de- 
kapowanej. Oferty Biuro O- 
gloszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 2691 lg.
Maszynę do szycia „Singer*1 
damską, z okrągłym czółen­
kiem, łódeczko dziecięce, 
sprzedam. Poznań, Kraszew­
skiego 13, m 7. 26914g
Maszynę do pisania „Conti­
nental11 nową, sprzedam. A- 
dres wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, nr 
26916g.

Motocykl BMW, 35i0 ccm, w

Sprzedam parcelę ca 1000 m2 
na Winogradach, Informacje: 
Poznań, Małopolska 7, m 1, 
od gociz. 14—15._____2701 lg
Wille 5-izbową, wolną, z ma­
łym ogródkiem, w Poznaniu, 
blisko tramwaju, kupię wprost 
od właściciela. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, dla 27013g.____________
Willę jednorodzinną względ­
nie połowę willi z wolnym 
mieszkaniem, kupię. Grusz­
czyński, Poznań, Wawrzynia­
ka 22.________ 27032g
’/: demu (4 izby z piętrowym 
magazynem) 40 km od Poz­
nania, sprzedam. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3. dla 27075g.__________
Domek jednorodzinny z ogro­
dem, wolny w okolicy Pozna­
nia. kupie. Oferty Biuro 0- 
gfoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 27094g.
Dom piętrowy z ogrodem, wol 
nym mieszkaniem dwupokojo- 
wym, blisko Poznania, w mie­
ście 43.000 zł, domek dwu- 
poknjowy. wolny, przy Poz­
naniu, 27.000 zł, ogród 4- 
morgowy, 70 drzew, blisko 
Poznania, przy stacji, 32.000 
zi. sprzeda: Nowak, Poznań, 
Wyspiańskiego 16. 27113g
Parcelę 900 m' blisko tram­
waju, w Junikowic, sprze­
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
27.125%

Wózek czeski, ceratowy, ku­
pię. Poznań, Czerwonej Armii 
11, m 31._________ 27049g
Kaplin, wrzos, kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 27050g.
Fortepian albo pianino, ku­
pię. Oferty z podaniem ceny 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 27060g.
Maszynę do szycia „Singer1' 
wpuszczaną, kupie tylko od 
właściciela. Poznań - Dębiec, 
Jaworowa 88, m 8 — bloki. 
________ __________ 27095g

Silnik jednofazowy, 220 V — 
zmienny, ’/<—1,5 KM, ku­
pię. Poznań, Czerwonej Ar­
mii 47, m 5, II ptr.__27109g
Eozynę kupię. Oferty z poda­
niem ceny do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
27120g.___ ___ *___
Kupie 4 kg puchu. Poznań, 
l£!L_20-70. 27122g
Aparat do opryskiwania 
drzew owocowych — dobry 
oraz wąż ogrodowy, kunię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 27129”.
Kupię deski podłogowe używa 
ne oraz ule z pszczołami. Za­
lewski. Poznań, Czerwonej Ar­
mii 36, m 4, tel. 98-03.

271R2g

Wózki - autka koszykowe, spa 
cerówki poleca Lesiński, Po­
znań, Żydowska 33.__ 26920g
Sprzedam kasę pancerną (o- 
ngniotrwałą) F-my Petzold, 
Magdeburg11. Rzeszcwski, Ja­
nikowo, pow Inowrocław
______ _____ 26922g
Czarny garnitur męski, mało 
używany, sprzedam. Poznań, 
Chociszewskiego 8, m 44.

_ 26927g
Bufet i kredens sprzedam — 
również oddzielnie. Poznań, 
Gąsiorowskich 10, m 16.

2693lg
Motocykl DKW 200 ccm, w 
bardzo dobrym stanie, sprze­
dam. Poznań, Stęszewska 12.

___   26937g
Deski podłogowe, używane, o- 
raz wilka (sukę), sprzedam. 
Poznań, tel. 504-79. 26939g
Sprzedam 4 owce. Poznań, 
Kościuszki 12. 26944g
Westfalkę na węgiel, sprze­
dam. Poznań, Sikorskiego 32, 
m 1. 26940g

idealnym stanie, sprzedam. 
Matuszak, Pniewy, Dworcowa 
2. 26970g
200 m liny stalowej, średni­
cy 4 mm, sprzedam. Edmund 
Nowakowski, Poznań, Czesła­
wa 3, m 19. 26973g
Wannę kąpielową z piecem na 
węgiel, sprzedam. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3, dla 26976g,____ _____
Papierośnicę złotą, 14 kar., 
sprzedam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dia 
26979g.__________________
Spacerówkę czeską, odnowio­
ną, sprzedam. Poznań, Rokos 
sowskiego 175, m 4. 26983g
Drzwi plycinowych (700 zł), 
dostarczy każdą ilość stolar­
nia Poznań, Rokossowskiego 
227. _____ 26986g
Materiały z paczek PKO. sprze 
dam. Poznań, tel. 77-07.

_ 26933g
Wózek - autko w dobrym sta­
nie, kprzedam. Poznań, Ma- 
dalińskiegp 7 — pracownia
torebek. 26994g
Rower wyścigowy, w idealnym 
stanie, sprzedam. Poznań. 
Czerwonej Armii 47, m 5, II 
piętro. 26997g
Dźwigary 16—20, różne dłu­
gości, 120 m, sprzedam. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26999g.
Lampę 3-ramienną oraz po­
duszki, sprzedam, Poznań, Ra 
tajczaka 28. m 45. 27004g
Walizę nową, skórzaną oraz 
skrzypce, sprzedam. Poznań, 
Długa 11, m 7a, od godz. 
14—20.____________27009g
Skrzypce sprzedam. Poznań, 
Prusa 19, m 16. 27012g
Srutewnik walcowy, duży, w 
dobrym stanie, spiesznie 
sprzedam. Poznań - Zabiko- 
wo. Wojska Polskiego 3.

27015”
Tapczan, szafę, dywan ifp. 
sprzedam. Poznań, Kononnic- 
kjejll, tn 2.____ 27016g
Igły do podnoszenia oczek 
fzagraniczne) czubki, sprze­
dam Teresa Ratajczak.. Poz­
nań, Chełmońskiego 18, in 4.

___________ 27024g
Maszyną do szycia ..Singer*1 
z okrągłym czółenkiem, wpu­
szczaną, sprzedam. Poznań,
Stary Rynek 58, m 3. 27028g
Motocykl BMW, 350 ccm, 
sorzedam. Poznań, Wroniecka 
15, m 4. 27029g
Spacerówkę tanio sprzedam. 
Sołtysiak, Poznań. Gwardii 
Ludowej 2, m 4. 27036g

Wózek koszykowy, sprzedam. 
Poznań, Słowackiego 24, tn 
10. 26946g

Parcelę willową przy końcu 
nl. , Dąbrowskiego, sprzeda 
właściciel. Poznań, Rokossow 
skiego 58, m 11. od goriz. 
16—21. __ __ 27145g
Dom piętrowy z ogrodem, wol­
nym mieszkaniem, w Grodzi­
sku Wlkp., sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Swierczew- 

_skjeg£ 3, dla 27173g.
Parcelę w Junikowie kupię. 
Zgłoszenia: Poznań, tel. 75-22 
lub oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
27252g.
Domeh jednorodzinny, wolnv. 
* Puszczykowie, sprzedam. Po 
średnicy wykluczeni. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27265”._______
Kupię parcele na Sołaczu — 
Ostrorogu. Oferty P.iuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3, dla 
Z7294g.
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Maszynę do szycia „Singp'“ 
wpuszczaną. kupie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27163g.
Pianino z metalową płytą, w 
dobrym stanie, kupię. Oferty 
z podaniem ceny do Biura 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 27187g.______________
Krosno szerokie kunię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3, dla 27221 g.______
Starter do motocvk!a ,Vieto- 
ria“, 125 ccm, kunie. Poz­
nań - Wydmy, Wyszeborska 
6. _   272MR
Samoch*d osobowe DKW. mo­
że bvć do remontu. kun!e. Of. 
z nodaniem cenv do Biura 
Ogłoszeń .Świerczewskiego 3, 
dla 27297g. _ _________
Motocyklowe siodło 1-spreżu- 
nowe. duże kupię Poznań, 
tel. 509-19. 27319g
Rower męski czeski lub wyści­
gowy, kupie. Oferty B’«to 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 27321 g.
Maszyn? do szycia, kunie. Ot. 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3. dla 27349g.
Uchwyty — Dihr do traku, 
kunię. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego X, <#«
273S»f.

Pszczoły i szopę, sprzedam. 
Poznań, • Rataie Jastrzębia 
6.________________ __ 26948g
Ceęły z rozbiórki sprzedam 
zaraz. Poznań, Chełmońskie­
go 22, m 3a — wejście z 
podwórza. 26952g
Maołeł domowy fspreżynowy), 
radio ..Pionier11 nowe, lodów­
kę białą na lód. sprzedam. 
Poznań. Kasprzaka 24. m 8.
________ ______ 26956g
Samochód „Opel P 4“, pół- 
cie‘arowT, sprzedam. Poznań. 
Robocza 5._________26958g
Motocykl 500 ccm, z przy-
czepka lub bez, sprzedam 
Poznań, Robocza 5. 26959g
Przyczenke dwukołową, sa­
mochodowa. na szesnastkach, 
sprzedam. Poznań. Robocza 5.

26960”
Maszynę do pisania ..Erika11, 
walizkowa, sorzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3. dla 26966g,______
Pianino krzsńowe w dobrvm 
stan1?, sorzedam. Oferty B’u- 
ro Otoczeń Świerczewskiego 
3, jrila 26968g._______
Wózek - aptko, iak nowy, 
sprzedam Poznań, nl. Chwiat- 
kowskiego 8, m 7. 26969g
7 olęcz-ny. poduszkę oraz wan 
ne cynkową, sprzedam. Poz­
nań - Starołęka, okopowa 4. 
m I, Raczak. 2724Rg

Snryetfam radio „Imperial", 
4-!ampow«. anarat fotografi­
czny ..Welta", małoobrazko­
wy, śwlafło t:3,5. Poznań. Sa 
pęcaki S, « 1. 27003g

Maszyną do mereżki „Singer" 
z motorem, sprzedam. Poz­
nań, Prądzrńskiego 57, m 5, 
od godz. t8.______ l70!2_?
Radio sprzedam. Owczarzak,
Poznań. Staszica 18, m 7, 
od godz. _172_______ 27059g
Motocykl ..Po” 125 ccm. w
dobrym stanie, sprzedam Po­
znań, Za Bramką 6. m 10.

27069g
Spacerówke sprzedam. Rokie­
ta. Poznań. Roosevelta 11, m 
12 — w podwórzu, od godz. 
15—17.______________ 27070g
Sorzedam łódeczko dz/ecięce. 
Poznań, Małeckiego m
17, od godz. 16—19. 27071 g
Mctocwkl 35(1 ccm. sorzedam. 
Poznań, Chociszewskiego 34. 
m 25.    27072g
Radio 9-lamnowe. sprzedam. 
Poznań, Wspólna 21, m 3

_______   27073g
Wózek - autko, Jak nowy, 
sprzedam. Poznań - Debiec, 
Olchowa 7, m 2 27O81g
Sprzedam wózek 4-kołowy, na 
6 ctn. Poznań, Słoneczna 39
m 1.  l7?!??
Wózek czeski, głęboki, cera- 
tow>' sorzedam. Poznań Gro­
bla 18, m 4. 27090g
Białe fllski — 90 sztok, surze 
dam. Poznań, Gnieżp!eóska 
20, m 2. 27098g
Rower męski. toTystyczny, 
sorzedam. Poznań, Pradzcń- 
skiego 47, m_12. 27099g
Stopki parkanowe, że’azne, 
sprzedam. Pozoań, Chwfafko- 
wskiegp 3. m 7. 271102
Wirówkę do mleka ..Alfa l.a- 
ral** sprzedam Poznań. Tlzler 
lnńsk’e”o 24, m 4, od ffudz. 
16—19._____________ 271152

Meter do polerowania d?n- 
fvstvczno - złotniczy. 220 V. 
sprzedam. Poznań, Krauthofe- 
«i 35, n 15. 27128g

Większą ilość sadzonek pie­
przu tureckiego i kopru wło­
skiego, sprzedam. Oferty Biu­
ro ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, dia 27369g.
Wózki dziecięce, autka, koszy 
ko we, spacerowe na łożyskach 
kulkowych i dia bliźniąt pole­
ca: H. świetlik, Poznań,
Wrocławska 13. 27045g
Rower damski sprzedam. Poz­
nań, Zielna 11, ni 9. (Wilda).

27208g
Sprzedam materii brązowy w 
paski, gabardynę — czysto 
wełnianą, oraz obrączki zio- 
te. Poznań, Libeita 13, m 2.

________________ 27116g
Westfalkę na węgiel, sprze­
dam. Poznań, Staszica 15, m
L______________ 27124”
Radia „Mazur11 sprzedam. Po­
znań, Ułańska 16, ni 6, raz 
dzwonić. 27127g
Wannę kąpielową, emaliowa­
ną, piec na węgiel do łazien­
ki, miedziany, sprzedam. Po­
znań, Piekary 1, m 10.

27130g
Wózek - autko, w dobrym 
stanie, sprzedam. Poznań, Sio 
wackiego 40, ni 5. 27132g
Ratłio EAK Super, nowe, sprze­
dam. Poznań, Ratajczaka 45, 
m 13 — Dolata, godz. 15—
19._______ _____ 27134g
Sprzedam motocykl 500 ccm, 
z przyczepką, w dobrym sta­
nie. Poznań, św Wojciech 30, 
m_6, od godz. 16. 27140g
Spacerówkę sprzedani. Poz­
nań, Palacza 95, m 1.

________ 27142g
Pianino sprzedam, cena 8000 
zł. Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3. nr 
27147g. _________________
Szafę do garderoby, dwu­
drzwiową, sprzedam. Poznań- 
Górczyn, Legi 22, m 4.

27148g
Łóżeczko żelazne oraz skrzyp­
ce, sprzedam. Poznań. Prą- 
dzyńskiego 13, m 8,_27151g
Samochód reklamowy Opel, 
‘/z-tonowy, sprzedam lub za­
mienię na samochód osobo­
wy. Oferty B:uro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla
27154g.______________
Motor ,,D:esel MWM“ wraz 
ze sprzęgłem, po remoncie o- 
raz silnik „Opel Kadet", 
sprzedam. Poznań, ui. . Cybiń- 
ska 10. tel. 41-16.___ 27161J
Tragarze 5 metrowe, szyny 
polne 6 metrowe, linę stalową 
0,9 cm, 120 ra, matą oponę 
do taczki, dentystyczną lam­
pę reflektor, 4-ramienny, sprze 
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
27168g.
1200 sztuk dachówki falców- 
ki, cementowej, nowej, sprze­
dam. Informacje: Poznań, tel. 
8917?- _ 27174g
Rower damski, 2 łóżka, wa­
nienkę - nasiadówkę, sprze­
dam. Poznań, ul. Wawrzyńca 
37. 27181g
Wózek koszykowy, pierzynke, 
biurko, szafę biblioteczną, c 
cyklopedię Gutenberga, 18 
tomów, sprzedam, Poznań. Gro 
bla 27, m 24 — dzwonić.

_____ 27183”
Wózek koszykowy na łoży­
skach, jak nowy, sprzedam. 
Poznań, Chełmońskiego 4, m 
7, od godz. 17,_______2718"”
Sprzedam 2 łóżka z matera­
cami — jedno normalne, dru­
gie dziecięce. Poznań, Rokos­
sowskiego 100, m 10, od
godz. 16.________ 27192g
Sprzedam rocznego owczarka 
z rodowodem. Poznań, ul. 
Włodkowica 28 — przy 0-
stroroga.   2LLS2?
Spacerówkę wzór czeski, sprze 
dam. Poznań, Kochanowskie- 
go 23, m 6. 27194g
Sypialnię, złota brzoza, jak 
nową, sprzedam. Wiadomość 
Poznań, Wolsztyńska 7, m 3.

_________ 27196g
Radio saper oraz adapter, 
sprzedam. Poznań, Engla 26, 
m 1, od godz. 16. 27199g
Słupki parkanowe i furtki że­
lazne tanio, spiesznie sprze­
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Swierczcwsk*ego 3, dla
2720 3g.___2_______
Pianino markowe. nowocze­
sne. w bardzo dobrym stanie 
sprzedam. Poznań, Marcin­
kowskiego 18, m 3. 27207g
Motocykl NSU, setkę, pedało­
wą, wózek - autko, sprzedam. 
Poznań. Gnieźnieńska 23.
___________ 27214g
Kiosk oszklony, nadający się 
na sprzedaż lodów lub ja­
rzyn, korzystnie oddam. Poz­
nań, Rozmarynowa 4 — wil­
la (Dębiec). 27212g

Lokale
Starszy pan poszukuje poko­
ju pustego — ewentualny re­
mont przeprowadzę Wa;unki 
do omówienia, oterty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3. 
dia 26817g.
Małżeństwo poszukuje pokoju 
z kuchnią do remontu Wa 
runki do omówienia tlieriy 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26818g
Bezdzietne małżeństwo poszu­
kuje pokoju pustego iub ume­
blowanego. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3. dla 
26826g.
Fofcój z kuchnią, pr^ynaieżno- 
ściaini, samodzielne w Sie­
mianowicach Si. k. Stalino- 
grodu, zamienię na podobne 
iub większe w Poznanu. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 26861g.___
Pokój duży z balkonem, przy- 
naieżnościami, z używaniem 
kuchni (Jeżyce), zamienię na 
mały z kuchnią — samodziel 
ne. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, d'a 
28862g.
Zamienię natychmiast miesz­
kanie 2-pokojowe z wygoda­
mi w centrum Poznania, na 
podobne, słoneczne, I ptr., w 
Szczecinie, oterty Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 26866g.
Zamienię pokój z małą kuch­
nią na póttój z dużą kuch­
ni lub l’/« pokoju z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogoszeń, Świer­
czewskiego 3, dia 26868g.
Pokój z kuchnią - Górczyn, 
samodzielne, zamienię na po­
dobne. Oferty Eiuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla
26877g._________ •____
2 pokoje z kuchnią, zamienię 
na pokój z kuchnią, koryta­
rzem, łazienką, samodzielne. 
(Wspólne wykluczone). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swierczew- 
skiego 3, dla 26880g,_____
Miody, samotny inżynier, po­
szukuje pokoju umeblowane­
go Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 
26882g.______
Zamienię 2 pokoje z kuchnią 
na 3 pokoje z kuchnią, samo­
dzielne lub na podobne. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26883g.
Zamienię dwa mieszkania jed­
nopokojowe, duże, frontowe, 
z używaniem kuchni, przyna­
leżności (Szkolna — Czerwo­
nej Armii) na mieszkanie dwu 
pokojowe z kuchnią, łazienką, 
w centrum. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla
26893g. __________ __
Pokoju z kuchnią, łazienką, 
do odbudowy, w centrum — 
spiesznie poszukuje. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26894g.
Zamienię doży pokój z dn ą 
kuchnią — samodzielne, na 
duży pokój samodzielny Poz­
nań. Staszica 17, tn 1.

26895g
Pokój z kuchnią, ł ptr., sa­
modzielne, przy ul. 27 Grud­
nia. zamienię na 2 pokoje z 
kuchnią w centrum. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 26899g._
Pokój duży, słoneczny, z uży­
waniem kuchni, przvnależno- 
ściatni, na Jeżycach. przy 
ul. Staszica, zamienię na po­
kój lub dwa pokoje z kuch­
nią, samodzielne. Wamnki 
do omówienia. Oferty Bmro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3.
dla 26900g. ___
Zamienię pokói z kuchnią, 
wysoka suterena, przy Ryn­
ku Wiideckim. na mieszka­
nie, na peryferiach. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Swierczew-
skiego 3, dia 26915g,______
Zamienię pokój z używaniem 
kuchni, na pokój z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, dla 26926g.
Pokój z kuchnią, samodzielne 
zamienię na większe. Warun­
ki do omówienia. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, dla 26935g.
Pokój z kuchnią, względnie 
dwa pokoje z oddzielnym wei 
ściem, słoneczne, obszerne fLa 
wica wieś) przy przystan­
ku autobusowym, zanrenię 
na większe lub równorzędne, 
dzielnica oboię’na. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3. nr 26941g.
Małżeństwo poszukuje poko­
ju pustego lub do remontu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego^ dla 26950g.
Pokoik z kuchnią, przynależno 
1’ciamk I j +r w dzielnicy wił 
lowej, zamienię na duży po­
kój z kuchnią lub dwa poko­
je z kuchnią. Warunki do 
omówienia Poznań, Senator­
ska 3, m 6. 26951g

Gminna Spółdzielnia ,,Sa- |
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Sfoncciny pokój z kuchn-ą, 
samodzielny, 31 m‘, zamie­
nię na podobne lub 1 */« z ku­
chnią. Poznań, Rawicka 17, 
m 2, za dworcem girczyń- 
skim. 2o957g
Pokój z kuchnią samodzielne, 
na Osiedlu Warszawskim, za­
mienię na podobne w mie­
ście. Oterty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla
26963g. ________ _______ _
Mieszkanie samodzielne — 2 
pokoje z kuchnią, przynaleź- 
nolciami, w centrum Pozna­
nia, zamienię na podobne w 
Krakowie. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla
26965g. ______________
Kulturalna samotna pani, po­
szukuje pokoju umeblowane­
go. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
26976g._______
Zamienię pokój z kuchnią, sa­
modzielne, na większe. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26988g.____
Zamienię słoneczny pokój, 18 
m!, z u-ywaniem kuchni > 
przynależności, na pokłj z 
kuchnią lub większe. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 26990g.______
Zamienię duży pokój z kuch­
nią, na dwa pokoje lub l'/s 
z kuchnią. Poznań, Dolna Wil 
da 55, m 17.______ 26996g
Ładna mieszkanie w ruchli­
wym miasteczku w pobliżu Ol­
sztyna odstąpię względnie za 
mienię na mieszkanie w Po­
znaniu lub w Gdyni. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27000g.
Zamienię mieszkanie 2 poko­
jowe z kuchnią, przynależno- 
ściami, samodzielne, na 3- 
pekojowe lub 2 duże z ku­
chnią, samodzielne. Poznań, 
Dzierżyńskiego 87, m 13.
_______ _ 27008g
Zamienię pokój z kuchnią w 
Puszczykowie, na podobne lub 
duży pokój w Poznaniu. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 27017g.
Konin — mieszkanie dwupo- 
kojowe z kuchnią, zamiemę 
na podobne w Poznaniu. Of. 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27018g.
2 pokoje z werandą, piwni­
cą, używaniem kuchni, łazien­
ki, zamienię na 3 łub 2 po­
koje z kuchnią, samodzielne. 
Mo’e być w domu kolejowym. 
Warunki do omówienia. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3, dla 27019g.
2 iub 3-pokojowe mieszkanie 
w centrum Poznania, I ptr., 
zamienię na pok^j lnb dwa z 
kuchnią i łazienką w Krako­
wie. Ofertv Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla
27020g. ___
Zamienię pokój 18 m!. słone­
czny, z balkonem, używa­
niem kuchni, <azienkt, przy­
należności (Łazarz) na podo­
bne lub większe, najcbe‘tvei 
Osiedle Grunwaldzkie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Sw!crczew- 
sHeno 3, dla 27022g. 
Zamienię pokój 37 ms. front, 
w centrum, na mniejszy. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 27026g.
Pokój 17 ms w Poznaniu — 
centrum, zamienię na podo­
bny w Poznaniu lub okolicy. 
Ofertn Biuro Ogłoszeń. Sw:er- 
czewskiego 3, dla 27030g.
2 pokoje z kuchnią, zanre- 
nie na l'/s porobi z kuchn’a 
Poznań, Chwialkowskieeo n7..
m 2.   27033g
2'/s pekolu z kuchnia, wygo­
dami w śródm'eśc:u Bydgosz­
czy, zamienię na podobne 
lub mnieisze w Poznaniu. 
Wiadomość: Poznań, Małec­
kiego 3, m 21. _ 27035g
pi«.?te dwa pokoje z kuch- 
n'a. 1 ntr. zamienię na dwa 
oddzielne m;?'zkania Oferty 
B;uro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3, dia 27040g.
2 mieszkania no nokolu z ku­
chnią zam’enie na 2’/« poko­
ju z kuchnią na Jelcach A- 
dres wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, nr 27041 g
Zamienię 4 pokoje z kucbn1’ 
łazienka fęaz) we W’-oc*aw!n. 
na podobne lub mnie,r’? w 
Pnznan’u wzgfedpie Puszczy­
kowie. Janusz Kęhłrwrski Po­
znań, Słowackiego 20
_________ ___ 27044”
Mieszkanie 2-pokojowe do wy­
kończenia, poszukulę. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 27052g.

Zakupimy

do cięcia blachy maksym.
grub. 4 mm, długość cię­
cia 1 m — typ obojęt­
ny. Poznańskie Zakłady 
Naprawy Samochodów Po­
znań, ul. Sikorskiego 12.

K1187

Ucznia z prowincji przyjmę 
na wspólny pokój. Ołerty B,u 
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, dia 27067g
Zamienię 2 pokoje z używa­
niem kuchni, laz.enki, cen­
trum, na 2 pokoje z kuc.s- 
nią, samodzielne (dzielnica 
obojętnaj. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla
27136g._________________
Zamienię mieszkanie $amod2ieł 
ne 3 pokoje (53 m1) z ku­
chnią ibez gazu), łazienką, 
całość 72 m2, parter, willo­
we, z ogródkiem (Pogodno), 
na mieszkanie samodzielne 
2‘/s pokoju (ca 45 ma), w 
Śródmieściu. Oferty Bior« 
Ogicszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 27380g.

Praca_______
Stróża nocnego, obeznanego 
z końmi, poszukuje zaraz: 
Stachowski, Poznań, Małe Gar
bary 9._____________ 26?*7?
Pomocnicę wykwalifikowaną 
do krawiectwa damskiego, 
przyjmę. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3. dia
26930g.___________________
Osoba starsza z referencjami 
do dwojga dzieci (6—7 lat), 
potrzebna. Poznań. ,Mottego 8, 
m 6. od godz. 16—19.

___________ 26?*:i’?
Rutynowanej stebnerce na ga­
lanterię skuizaną — dam pra 
cę w dom. Oierty Biuro Ogio 
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
26E9Sg.
Uczennicę przyjmę do kra we 
ciwa damskiego. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3,
dia 27039g. __________
Fryzjerka może być męsko- 
damska oraz pomocnik fryzjer 
skj potrzebni. Oterty Biuro O- 
gloszeń, Świerczewskiego 3,
dla 27043g.__________
Czeladnik krawiecki j ręcz- 
niarka na miarowe prace, si­
ły tylko pierwszorzędne, po­
trzebni Poznań Grunwaldz­
ka 23, m 2. 27080g
Starsza, inteligentna napra­
wia bieliznę poza domem, tak 
że na wsi. Oferty Biuro <ł- 
gloszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 27149g.

Lekarskie
Dr med. K. Bandych — spe 
cjalista urolog (choroby ne­
rek i pęcherza) przyjmuje: 
Poznań, pi. Wolności 9, od 
godz. 16—17. 27l95g

Zguby

Pióro „Pelikan11 zgubiono 14 
maja. Znalazcę wynagrodzę. 
Poznań, Zbąszyńska 24, m 1.

27274g
Zgubiono dowód osobisty, leg. 
Wydziału Oświaty PMRN. Ali­
na Kłodzińska, Orle, pow. 
Międzychód. 27175g

Różne
Posiadam pełne uprawnienia 
do prowadzenia warsztatu me 
char.iki precyzyjnej, częścio­
we wyposażenie w narzędzia. 
Poszukuję wsp jipracownika. 
Oferty. Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dia _26964g._ 
Obelgę rzuconą na ob. Wik­
torię Matysiak, zam. Poznań, 
Boczowska 34. ml — odwo­
łuję. Zygmunt Lochyński, Po­
znań, Wyszyborska 11, m 1.

2703 lg
Dwa słoneczne pokoje w Za­
niemyślu, odstąpię letnikom 
od czerwca. Oterty Biuro O- 
gioszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 27076g.___

[
Wielebnemu Duchowień­

stwu, Chórowi Kościelne­
mu oraz wszystkim któ­

rzy okazali wyrazy współ­
czucia i uczcili pamięć 
naszego drogiego ojca, śp.

Henryka
'iiMiMego
składamy

SMiltłiie (!lil'f'i1»3!!it
H. 3, Latajkowie 

Ostrów — Krotoszyn,
w maju 1954 r. 27395g



Gimnastyczki 
przed mistrzostwami świata

W przyszłym tygodniu od­
będą się w Bukareszcie mię­
dzypaństwowe zawody w gim 
nastyce kobiet i mężczyzn 
Polska — Rumunia. Będzie to 
rewanżowy mecz obu repre­
zentacji, a zarazem przegląd 
poziomu czołówki obu krajów 
przed zbliżającymi się mi­
strzostwami świata w Rzy­
mie.

Gimnastycy polscy już od 
dłuższego czasu przygotowu­
ją się do mistrzostw świata. 
Zawodnicy przebywają obec­
nie w Budapeszcie na wspól­
nym treningu z czołowymi 
gimnastykami Węgier, a za­
wodniczki zgrupowano na tre 
ningu w Warszawie w AWF.

Dowodem poprawy poziomu 
jest uzyskanie minimum kla­
sy mistrzowskiej przez rekor 
dową — jak na jedno spotka 
nie — liczbę 8 zawodniczek. 
Trzeba podkreślić, że zawod­
niczki mają już dobrze opa­
nowane ćwiczenia na wszyst­
kich przyrządach w przeci- 
wieństwie do występów na po 
przednich mistrzostwach świa 
ta i na Olimpiadzie w Hel­
sinkach.

Poznańscy szachiści
w Białymstoku

Jednym z czterech półfina 
łowych turniejów szachowych 
o mistrżostwm Polski jest tur 
niej rozgrywany w Białym­
stoku, gdzie grają Doda (Spój 
nia Poznań), Janik (Ogniwo 
Poznań) i Różański (Kole­
jarz Poznań).

Doskonale spisuje się Ró­
żański, który dopiero po po­
rażce w VI rundzie z Radzi­
szewskim został zepchnięty z 
przodownictwa tabeli.

Po VII rundzie, w której 
Różański pokonał Borkow­
skiego, a Doda przegrał z Ja- 
szczukiem i Janik z Błaszcza 
kiem, na czele tabeli jest Bła 
szczak z 6 pkt., Różański ma 
5, po 4'/2 dzielą Orynfeld, Ra 
dziszew’ski i Piechota, Plater 
ma 4, Czerniaków, Doda i So­
lecki po 3'/2, Dzięciołowski — 
3, Gadaliński — 3 i 2 partie 
odłożone, Borkowski — Kolo. 
mecki — 2, >/2 (D, Grzesiak 
— 2 (1), Jaszczuk — 1, >/2, 
Janik — 1, M*ietelski — 0 
punktów. (kw)

DRUKARNIA: — Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka 
Poznań

K-5-10553

ARKADY
kojąco. Statek zauważyli późno, gdy już 
był prawie pół mili od skał. Natychmiast 
rzucili się do ucieczki. Ażeby ich nie od­
kryto, sami pływali we wodzie obok trat­
wy, nawet wystające głowy chowając poza 
nią. Nieznacznie ją popychali. W ten spo­
sób dotarli do brzegu i tu ukryli tratwę 
i siebie wśród wystających z wody głazów.

Teatry

Statek tymczasem minął Pięć. Skał i po­
woli podchodził do nas. Biały, wielki żagiel 
coraz wyraźniej rysował się na tle lazurowe­
go oceanu. W swej białości przypominał go­
łębia, aliści na tak niewłaściwe porównanie 
tyłkom się wzdrygnął i żałośnie uśmiechnął: 
to nie znak gołębia, ale znak drapieżnego 
sępa płynął; uosobienie czyhającej śmierci, 
widmo krwiożerczych ciemięzców! Statek 
szedł powoluteńku. W tym skradaniu się tyle 
tkwiło utajonej groźby, że nawet mnie, z da­
leka patrzącemu, mimo woli coś zapierało 
dech.

— Oni mogą mieć psy! — odezwałem się.
— Ile macie zatrutych strzał.
— Będzie chyba trzydzieści.
— A trucizna, z nich nie wywietrzała?
— Nie wiadomo. Trzeba wypróbować.
Po chwili Arnak dodał z naciskiem:
— Oni mogą mieć psy, ale ludzie są gor­

si!
— Hę?
— Przede wszystkim ludzi trzeba wybić, 

bo inaczej oni nas wytępią. A zabić możńa 
i trucizną!

— Słusznie...
Szkuner był teraz naprzeciwko góry, od­

dalony od samego brzegu niezmiennie o 
ćwierć mili, a od nas o niespełna poł mili. 
Przez lunetę żaden szczegół na pokładzie nie 
uszedł mej uwagi. Sprawdziłem jeszcze raz: 
było piętnastu Hiszpanów. Psów nie widzia­
łem; jeśli byty, to pochowane. Wszyscy wy­
legli na pokład i wciąż bacznym wzrokiem 
obszukiwali wyspę. Po ich leniwych ruchach 
zmiarkowałem, że nic podejrzanego nie do­
strzegli, ani też nie zamierzali lądować z in­
nych jakichkolwiek przyczyn. Ale gały wpi­
jali w nasze wybrzeże, aż strach!

Wraz z przesunięciem się statku na połud­
nie zelżało i nasze napięcie. Zeszliśmy na 
dół, na szczycie pozostawiając tylko dwóch 
Indian o najbystrzejszych oczach. Co go­
dzinę mieli nam zdawać sprawę.

Trucizna na strzałach nie sczezła: za­
draśnięty zajączek po kilku chwilach prze­
stał żyć.

Nareszce wrócili rybacy i wysłani do nich 
Indianie. Opowiadanie ich brzmiało niepo­

— Toście skończone ciemięgi! — zgromił 
Manauri rybaków. — żeby tak blisko do 
siebie dopuścić wrogów! Jak sądzicie, czy 
zobaczyli was? Tratwa to rzecz widoczna, 
rzuca się w7 oczy.

— Chyba me widzieli. Na Pięciu Ska­
łach leży wiele wodorostów, wyrzuconych 
z morza. Szybkośmy zarzucili nimi tratwę. 
Wyglądała jak pływająca wysepka... Nie 
odkryli nas...

W obliczu niebezpieczeństwa Indianie 
nabrali wojowniczego wigoru, odezwał się 
v/ nich drzemiący duch wojaczki. Zapał do 
walki ze znienawidzonym wrogiem ogarnął 
całe obozowisko. Trzy grupy myśliwskie 
przeistoczyły się samoczynnie w trzy dru­
żyny wojowników7 pod wodzą Manauricgo, 
Arnaka i Wagury. Nie nastręczało to trud­
ności, bo wszyscy Indianie pochodzili z te­
go samego szczepu Arawaków, tak samo 
jak moi chłopacy. Co do Wagury, przezor­
ny Manauri miał początkowo wątpliwości 
ze względu na jego młodociany wiek i za­
pytał mnie o zdanie.

— Brać go! — oświadczyłem. — Wagura 
już nie jest chłopaczkiem, ma siedem­
naście lat. W ostatnim roku zmężniał, co 
się zowie! Jest rozważny. Można mu po­
wierzyć zastęp.

(Ciąg dalszy nastąpi) ^80)

Ze „starej gwardii” (nie 
wiekiem, ale doświadcze­
niem) pozostały tylko cztery 
zawodniczki: śfierzy, Horzo- 
nek, Reindlowa oraz mistrzy 
ni Polski — Rakoczy, która 
w7 dalszym ciągu wykazuje 
najlepszą formę. Z młodszych 
zawodniczek wyróżnia się u- 
talentowana — Danuta No­
wak z CWKS. Piątka ta wy­
raźnie wyróżnia się wyszkolę 
niem technicznym od pozo­
stałych zawodniczek, którym 
brak przede wszystkim ruty­
ny.

Mata statystyka wielkiego wyścigu
XIII etapach VII Wyści­
gu Pokoju Polacy odnie­

śli aż 6 zwycięstw indywidu­
alnych : Wilczewski — 2, Ed- 
ward Klabiński — 2 oraz Wła­
dysław Klabiński i Królak — 
po 1. Czechosłowacy wygrali 
3 etapy — Rużiczka — 2, Ve- 
sely — 1. W pozostałych czte­
rech zwyciężyli Belg van Mee- 
nen — 2, Duńczyk Dalgaard i
Francuz Picot po 1.

W klasyfikacji drużynowej
zespoły Polski i Czechosłowa­
cji posiadają równą ilość zwy­
cięstw etapowych po 4, drugie 
miejsce zajmują z 2 zwycię­
stwami Belgia i Dania, na trze­
ciej pozycji są Francuzi, kto 
rzy odnieśli tylko jedno zwy­
cięstwo drużynowe na VIII 
etapie.

#
t? ekord szybkości drużynowej 

pobiła Czechosłowacja na 
ostatnim etapie. Drużyna CSR 
uzyskała przeciętną 41,346 
km/godz., a więc tylko o 0,001 
km, czyli jeden metr, gorszą 
od zwycięzcy tego etapu Rużicz 
ki, który osiągnął 41,347 km/ 
godz. Drugą pozycję zajmuje 
zespół Polski, który trasę z
Warszawy do Łodzi przebył w 
tempie 41,186 km/godz.

Najsłabsze tempo mieli zwy­
cięzcy V etapu — Duńczycy — 
34,922 km/godz. Przecięłam 
szybkość najlepszej drużyny 
wyścigu — CSR wyniosła 
37,862 km/godz. Polacy szyb­
kością 37,838 km/godz. ..niewie­
le ustępują zwycięzcom. Prze­
ciętna szybkość ostatnich w kia 
syfikacji drużynowej Albań- 
czyków niewiele przekracza 
32 km/godz.

I) rzedstawiamy najlepszych 
’ kolarzy z każdej reprezen­
tacji (w nawiasach podajemy 
ostateczne miejsce w klasyfi­
kacji indywidualnej i czas:

Kierownik reprezentacji węgierskiej - Sebes
o meciu logoslowio - Anglio

W ub. niedzielę Gustaw Se 
bes, kierownik wigierskiej re 
prezentacji piłkarskiej obser 
wował w Belgradzie mecz Ju 
gosławia — Anglia. Po powro 
cie do kraju Sebes podzielił 
się swoimi uwagami na te­
mat tego spotkania. Stwier­
dził on, że gra była bardzo

CSR — Rużiczka (II — 
54.02.09), Polaka — Królak 
(VI — 5b.12.5b), Dania — Dal 
gaard (I — 53.59.11), Belgia
— van Meenen (III—54.06.54),
Holandia — Broeck (V — 
54.11.08), ZSRR — Niemytow 
(13 — 54.25.47), NRD—Schur 
(22 — 54.49.11), Anglia — Gili 
(26 — 55.01.39), Bułgaria — 
Kocew (28 m. — 55.03.04),
Polonia Francuska — E. Kla­
biński — (11 m. — 54.25.86), 
Francja — Picot (4 m. — 
54.08.15), Rumunia — Sandru 
(40 m — 55,40.50), Szwecja — 
Sc.hrevelius (34 m.—55.32.01), 
Finlandia — Mauinen (61 m.
— 58.19.56), Norwegia — Berg 
(31 m. — 55.18.10), Węgry — 
Szabo (58 m. — 58.04.58), Al­
bania — Angjeli (71 m. — 
61.37.54).

D ekord szybkości VII Wyści- 
gu padł już na I etapie 

dookoła Warszawy. Autorem 
tego rekordu był Mieczysław7
Wilczewski, który jechał z prze 
ciętną szybkością 41,830 km/ 
godz. Drugie miejsce zajmuje 
tan Meenen z przeciętną szyb­
kością (na XII etapie) 41,493 
km/godz. N ajpowolniejszym 
zwycięzcą etapow7ym był Duń­
czyk Dalgaard. Przejechał on 
trasę z Wrocławia do Goerlitz 
z szybkością 35,0 km/godz.

Tenże Dalgaard — zwycięz­
ca indywidualny Wyścigu całą 
2047 km liczącą trasę przebył 
z przeciętną szybkością 37,916 
km/godz. a najlepszy z Pola­
ków —■ Królak — 37,757 km/ 
godz. Natomiast ostatni (77) 
w klasyfikacji indywidualnej
— Hindus Chakravaty jechał z 
Warszawy do Pragi z przecięt­
ną szybkością 28,041 km/godz.

Zwycięzcę Wyścigu dzieli od 
Hindusa 19 godzin i 16 sekund!

M. F.

zacięta. Anglikom wyraźnie 
nie odpowiadało bardzo twar 
de boisko. W pierwszej poło­
wie meczu gra była wyrów­
nana. Po przerwie Jugosło­
wianie grali z wiatrem, a 
dzięki większej szybkości u- 
zyskali przewagę.

Wiele słów krytycznych po 
święcił Sebes sędziemu Stei- 
nerowi (Austria), twierdząc, 
że popełniał on wiele pomy­
łek na niekorzyść drużyny 
angielskiej. W 20 min. meczu 
kiedy Steiner nie przyznał 
Anglikom rzutu karnego, ka­
pitan drużyny angielskiej 
Wright zaprotestował oficjał 
nie przeciw ciągłym stronni­
czym omyłkom sędziowskim.

Sebes podkreślił, że mecz 
był ładny i interesujący, a 
Jugosłowianie zasłużyli na 
zwycięstwo. Węgrów, wobec 
czekającego ich rewanżu z 
Anglią, interesowała przede 
wszystkim gra Anglików. Se­

li spartakiada zakładowa ZISPO
W ZISPO rozpoczęła się II 

Spartakiada Zakładowa, zor­
ganizowana przez radę kół 
sportowych ZS Stal.

Do udziału w II spartakia­
dzie zgłosiło się około 3 tysięcy 
robotników - sportowców, pod­
czas gdy w ub. roku startowa­
ło tyiko 1800. Już pierwsza 
konkurencja — biegi narodowe 
wykazały, że robotnicy ZISPO 
są o wiele lepiej przygotowani 
niż w ubiegłym roku. Podczas 
gdy w I spartakiadzie starto­
wało w biegach 1070 osób, to 
w tym roku w biegach wzięło 
udział 2218 osób, z których 
20^2 osoby zdobyły normy na 
SPO.

Ukończono również drugą 
konkurencję spartakiady — 
rozgrywki w siatkówce kobiet.
Wśród 8 drużyn pierwsze miej 181 cm.

Za długo czeka
Drzcd ośmioma tygodnia-
1 mi padł w moim gospo­

darstwie koń. Wypadek ten 
natychmiast zgłosiłam w PZU 
Leszno, gdzie koń był ubez­
pieczony. Obiecano, że w cią­
gu najbliższych dni otrzy­
mam wypłatę przewidzianej 
w ubezpieczeniu stawki. Mi­
mo moich kilkakrotnych po­
nagleń do dzisiejszego dnia 
sprawy nie załatwiono.

W wyniku takiego podej­
ścia PZU zostałam na okres

Odpowiedzi prawnika
S. E. Poznań. Bratem Pa­

ni powinna zaopiekować się 
jego żona. Jeżeli zaś żona 
7. powodu choroby jest nie­
zdolna do pracy, obowiązek 
utrzymania ich obojga (bra­
ta i bratowej) ciąży na ich 
dzieciach. (753)

OPERA — g. 19 
„Sprzedąna narze­
czona”

POLSKI — sodz. 19 
„Eugenia Grandet”

NOWY — g. 19 — 
„Juliusz i Ethcl” —

KOMEDIA MUZYCZ­
NA — godz. 19.30 
„Pieśń miłosna Schu­
bert a”

TEATR SATYRYKÓW
— godz. 19 30 „Bez 
znieczulenia'

PAŃSTW TEA TR 
AKTORA I LALKI
— godz 16.30 „Z/oto 
króla Megamona”

PAŃSTW TEATR W 
GNIEŹNIE:

Wieluń: „Świętoszek” 
Nak o: „Trafił swój na

swego”

Kina
APOLLO — g. 15, 17, 

19 i 21 „Okręty sztur 
mują bastiony” (ra­
dziecki)

BAŁTYK — g. 14, 16, 
18 1 20.15 — „Porwa­
nie” (czeski)

MUZA — g. 1) „Statek 
pułapka”, g. 15.30, 
18 i 20.30 „Celuloza” 
(polski)

bes dodał, że gra zespołu an­
gielskiego bardzo mu się po­
dobała. Widoczne było, że od 
porażki w Wembley 3:6, An­
glicy wiele nad sobą praco­
wali. Ich formacje obronne 
są bardziej skonsolidowane i 
zmienili na korzyść system 
gry. Dobre wrażenie wywoła­
ła gra kilku nowych zawod­
ników. W zakończeniu Sebes 
stwierdził, że postawa Angli­
ków w meczu belgradzkim je 
szcze bardziej zmobilizowała 
Węgrów do solidnego trenin­
gu przed niedzielnym rewan 
żem w Budapeszcie.

W reprezentacji Anglii prze 
ciwko drużynie Jugosławii 
wystąpili: Merrick, Stand- 
forth, Byrne, Wright, Owen, 
Dickonsson, Finney, Broadis 
Allen, Nicholls, Mullen.

W tym samym składzie An 
glicy wystąpią prawdopodob­
nie przeciw Węgrom.

sce zajęła administracja. Po­
ziom rozgrywek był o wicie 
wyższy, niż w roku ubiegłym.

Dobre wyniki uzyskali pły­
wacy, którzy ustanowili trzy 
rekordy Polski, w tym dwa klu­
bowe. Sztafeta kobiet 4X200 
m st. motylk. uzyskała czas 
lepszy od rekordu Polski — 
14.35,2, a rekordy klubowe u- 
zyskano na 4X200 m st. motyl­
kowym mężczyzn — 13.13,3 i 
na 10X100 m st. motylk. męż­
czyzn •— 15.40,8.

Pierwszy dzień zawodów lek­
koatletycznych przyniósł robot­
nikom ZISPO 18 klas sporto­
wych, w tym jedną wr klasie I, 
pięć — w II, dziewięć — w III, 
a resztę w młodzieżowej. I kla­
sę zdobył Chęciński z oddziału 
W-6, uzyskując w skoku tvzwyż

siewów wiosennych bez siły 
pociągowej.

Proszę o spowodowanie 
PZU w Lesznie do szybszego 
załatwienia tak ważnej dla 
mnie sprawy. (1237)

Petronela Kamieniarz 
Dłużyna

W innych listach 
czytelnicy piszą:

DAJCIE GŁOŚNIK
Czesław Goliński, zam. 

przy ul. Dzierżyńskiego 71, 
stara się bezskutecznie od 5 
lat o podłączenie mieszkania 
do sieci radiowęzła. (1241)

POPRAWIAĆ BRAKO­
ROBÓW

Ob. Szarzyński ’ proponuje 
utworzenie punktu ^naprawy 
żarówek, przy których zluzo­

CO-CDZIE-KIEDh
RIALTO — g. 16, 18 i 

20 — „Fod niebem 
Sycylii” (włoski)

WARTA — od 14—20 
„Wielki koncert” (ra­
dziecki)

LETNIE — g. 15. 17 i 19 
„Zaporożec za Duna­
jem” (radziecki)

PIAST — g. 18 i 20 — 
„Kotowski” (radź.) 

PUSZCZYKOWO - g.
20 „Było to w maju” 
(radź.)

FOTOPLASTIKON — 
ul. Armii Czerwonej 
nr 53 — godz. 10—22 
„Orlean"

Odczyty
TPP-R, ul. Fr. Rataj­

czaka 37 — g. 18 ~ 
Kompleksowa mecha 
nizacja i elektryfika­
cja rolnictwa w 
ZSRR — preleg. 
przedstaw. NOT oraz 
film „Wielki obywa­
tel” — II część

KLUB MtĘDŻYRES. 
ul. Kantaka 7, g. 19 
polska sztuka ludo­
wa w połączeniu z o-

mówieniem wystawy 
w Klubie

Wystawy

MUZEUM NARODO­
WE - g. 10—15

CBWA. ai. Marcinkow­
skiego 28 — g 10—18 
wystawa wiosenna 
Pozn. Okr. Zw. Pol­
skich Artystów-Pla 
stoków

Z W ART - PLASTY­
KÓW. u i. 27 Grudnia 
nr 4 — g. 10—18 — 
wystawa grafiki i 
rysunków Andrzeja 
Matuszewskiego

Radio

PROGRAM II 
fala Poznania 249 m

Wiadomości:
5.05, 6, 7, 7.50, 12 04, 
13.10, 14, 17.30, 18.15. 
21.30 i 23.55

Muzyka:
5.40, 6.15, 7.15, 7.55, 8 
poranna, 12.10 — roz 
rywkowa, 12.25 — ra­
dziecka muzyka lu­

W drugim dniu turnieju, 
siatkówki w Sopocie zespół ;• 
żeński Warszawy zwyciężył. • 
łatwo Słavoj (CSR) 3:0, a dru­
żyna żeńska Gdańska przegrała 
z reprezentacją Sofii 0:3. Dru­
żyna męska CDNA (Sofia) po 
konała AZS-AWF 3:2.

* * *
Do Tokio na zapaśnicze nfi_’S 

strzostwa świata w stylu wol­
nym przybyła pierwsza grupa.. 
reprezentantów ZSRR. Mistrzo 
stwa rozpoczuą się 22 bm. z 
udziałem reprezentacji 16 kra­
jów. Startują m. in. również 
zawodnicy węgierscy.* » ‘ *

Zawody w koszykówce kobiet \ 
między reprezentacjami Cze- ’ 
chosłoWacji i Warszawy za­
kończyły się zwycięstwem go­
ści, 56:43. Koszykarki CSR, 
które w Moskwie zdobyły wi­
cemistrzostwo Europy, prze- 
wyższaly drużynę Warszawy 
pod każdym względem.

* * *
Powtórzony mecz piłkarski. 

o Puchar Polski między Włók­
niarzem (Kraków), a Budow­
lanymi (Chorzów) zakończył 
się zwycięstwem Budowlanych 
3:1. Tym samym chorzowianie 
stają do półfinałowych rozgry­
wek o Puchar.

Zwycięstwo 
bułgarskich ‘sztangistów
w Bydgossczy

W Bydgoszczy odbyły się 18 
bm. zawody w podnoszeniu 
ciężarów Polska B — Sofia, 
zakończone zwycięstwem dru 
żyny bułgarskiej 4:3. W za­
wodach ustanowiono dwa re­
kordy Polski i 4 rekordy Buł­
garii oraz wyrównano trzy 
dalsze rekordy Polski.

Rekord Polski ustanowił w 
wadze średniej Beck w pod­
rzucie 135 kg oraz w trójboju 
— 350 kg. W rwaniu Beck wy 
równał rekord Polski uzysku 
jąc 105 kg.

wały się oprawki. Wypusz­
czenie takich braków naraża 
nabywców na straty i zwięk­
sza popyt na żarówki. Nad 
projektem ob. Szarzyńskiego 
warto się zastanowić. (1001)

Załatwi om
W najbliższych dniach 

świetlica w Połajewie prze­
niesiona zostanie do innego 
lokalu, gdzie równocześnie 
zaprowadzi się stałą instala­
cję elektryczną. (A-316)

Nieczynne w okresie zimo­
wym 3 głośniki przy pl. Mar­
cinkowskiego w Rogoźnie, po 
generalnym remoncie, w dn. 
1 maja br. zostały ponownie 
uruchomione. Mieszkańcy Ro­
goźna. odpoczywając po pra­
cy, chętnie słuchają muzyki 
i uogadanek. (A-371)

Odpowiadając na nasz ar­
tykuł „Pod kluczami”, PSS 
w Czarnkowie zawiadomił 
nas, że do czasu przyjęcia ho 
telu przez PMRN, pracownik 
„Ochrony Obiektów” będzie 
miał stały dyżur i to od godz. 
22—24 i od godz. 6—8 rano, 
aby bez przeszkód można by­
ło wejść do hotelu. (A-345)

dowa, 13.15 — gra 
orkiestra PR, 15.15 — 
koncert solistów, — 
15 40 — pieśni ludo­
we, 16.20 (P) — pie­
śni w wyk. chórów 
m?sk:eh, 16.35 (P) — 
taneczna, 18 10 tP) — 
muzyka, 18.20 — mi­
strzowie sceny ope­
rowe), 21.50 tanecz­
na. 22.40 — „Z na­
szych sal koncerto­
wych, ; 23.20 — kon­
cert solistów

Audycje inne:
5.10. 5.25 (P) i 12 45 
dla wsi, 14.10 i 14.30 
szkolna, 15 — radio­
wy klub racjonaliza­
torów 16 (P) — frag­
menty powieści Lu­
cyny Sieciechowskiej 
pt. „Na złotym szla­
ku”, 17 — dla dzieci. 
17 40 (P) — eud. po­
etycka I. Nagano w- 
skiej „Wiosna”, 18.50 
pogadanka przyrod­
nicza, 19 — muzyka 
i aktualności, 19.25 — 
„rosyjskie kobiety”, 
poemat, 19.50 — kom 
pozytor tygodnia — 
20.30 — scena polska, 
22.20 — „Obywatele” 
— ode. 38 powieści ,

Sport:
21.45 — wiadomości


